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W iedeń, 2. 4. ŻAT. Ja k  donoszę z B erlina, 
ograniczenie akcji bojkotow ej do jednego 
dn ia  n astąp iło  pod nacisk iem  m in istrów  v. 
N eu ra th a  i A ugenberga, oraz prezesa Banku 
Rzeszy D ra Schachta . S tanow isko ich poparł 
rów nież p rezydent H indenburg , toteż H itle r i 
Goebbels zm uszeni byli ustąp ić  tem bardziej,

że bojkotow i przeciw staw ili się rów nież przed 
staw iciele w ielkiego przem ysłu  w osobach 
K ruppa i S iem ensa, którzy  w raz  z k ilku  in ­
nym i przem ysłow cam i z jaw ili się na  au d jen - 
c j, u H itlera , zw racając  kanclerzow i uw agę 
na  fa ta ln e  d la  gospodarki n iem ieckiej sku tk i 
Lojkotu.

P aryż , 2. 4. (B ) W czoraj wieczór odbyła się 
w P a ry żu  o lb rzym ia dem onstrac ja  żydostw a 
francuskiego  przeciw  terorow i wobec żydo- 
s lw a  niem ieckiego. W dem onstrac ji, k tó ra  się 
odbyła  pod p rzew odnictw em  naczelnego ra - 
ł / n a  F ra n c ji, w zięły udział tysięczne rzesze

straszn ie jszy  te ro r i ucisk  i podnosi sp o n tan i­
czny p ro test całego żydostw a francusk iego  
przeciw  aktom  gw ałtu , stosow anego wobec lu ­
dności żydow skiej w  N iem czech. Rezo u c ja  
apelu je  do op in ji publicznej całego św ia ta  cy­
w ilizow anego o w staw ien ie  się za przyw rócc-

żydostw a paryskiego, oraz liczne delegacje [ niem  w N :em czech p raw a , godności ludzk ie j 
w szystkich o rganizacyj żydow skich z całej , i wolności w yznań. Z eb ran i zobow iązują się 
F ra n c ji. P rży ję ta  rezo lucja  stw ierdza, że ży- do dalszej w a lk i o w yzw olenie żydostw a n ie - 
dostw o w  Niem czech w ystaw ione  je s t n a  n a j-  nticckiego z pod ucisku.

Posłowie angielscy ostro potępiają 
kurs antysemicki w Niomezech

(:) Londyn- (ŻAT) Na pubćcznem  zebraniu 
prc.testacyjnein w  Londynie wys.ąpH poseł W edg 
w ood (P artja  P racy), k tó ry  ośw iadczy ł m- In-: 

P rzez  milczenie nie zdoła się przekonać za- 
w adjaków  w  Niemczech, aiby zaniechali kon ty ­
n u o w a n i sw y ch  brutalnych czynów. Nie mo­
żna też pozostaw ić chrześcijanom  w  Anglii a- 
kcji protestacyjnej Służznem Jest to, c o  się obe­
cnie czyni w  Angiji i Ameryce. D owodzi to, że 
duch MaKKabeuszy leszcze żyje. MożlJwem Jest, 
że najgorsze już minęło. M usimy się jednak prze­
c iw staw ić presji gospodarczej, w yw ieranej na 
Ż ydów  niemieckich- Lekarze żydow scy, adw o­
kaci. urzędnicy i kuncy w ypierani są z ich stan o ­
w isk  i odbiera się >m w sze'ką m ożność zarobko­
w ania w ich w łasnym  kraiu- Zwracam  się z ape 

i leni do naszych w spółobyw ateli, aby  w yciągnę­
li przyjazna *oń tym ludziom, k tórzy  opuszcza 
la Niemca szukają u nas schronienia- Glona 
Anglii zaw sze był SaM że w szyscy uciskani zna 
leźli ostok- na jej ziemi- Z 'ej gościnności kraj 
nasz  zaw sze korzysta ł duchowo, moralnie i 
go^podarcz > Nie w vstepukm y przeciw ko Niem­
com. lecz p-zeciw  d.-chow. P rus Najlepsze urny 
sly  i serca niem ieck!e odczuw ają dziś to  samo, 
co my.
P oseł sir George Jones (konserw atysta) ośw lad 

czył m- in Hitler zapew .da nas, że w Niem 
czech niema żadnych  prześladowań- Donrze, że 
zaprzecza- Świadcz •• to przynajmniej, że JUder 
*am jest zaw stydzony- Afcty fizycznego gw ałtu 
*ostały może napraw dę w yelim inow ane z p ro  
Kramu narodow ych socjalistów . Jest jednak nie­
podobieństw em  przsc lata c a i t  propagow ać ha­

sła nienawiści, a następnie utrzymać w karbach 
tych, którzy się ta propaganda przejęli. Gdy ołę

już kom u wmówiło, że Żydzi są w rogam i kraju, 
to jest gotów  w  to uw ierzyć Główna skarga prze 
c iw ko  Hitlerow i po! ;ga nD na leni, że bronił za* 
sad  nienaw iści rasow i Są rzeczy  gorsze, niż fl 
zyczne akty gw ałtu  Gofcsrem jest ciche prześlą 
dowanie, ,i to w łaśnie trw ą. G na się do żebra­
c tw a Żyćiów z zaw itló>v w yzw olonych. A to mf 
mo niepospolitych T*isług p ^łożonych dla św ia ta  
przez uczonych żydow skich — aczkolwiek zaw  
sze uchodzili za  uczonych niemieckich P rzeko­
nany  jestem że w iększość 6C milionów Niem­
ców w raz  * nami poczuw a w strę t dla prześlado­
w ań  Żydów. C ały  cyw ilizow any św lai w ystę­
puje przeciw ko poJłej polkyęe, zrodzonej z p ro  
pagandy  w yborczej wśród bezrobotnych Niem­
ców. Obudźm y sum knie ś vjąta przeciw ko obec 
nym  przy vćljCom narodu niemieckiego i ufajmy, 
że  bezpow rotnie miną.

Zebrani *. odbyto się w  zjednoczeniu handlu fu* 
trzanego w  Anglii . N ie-iydow scy członkowie 
zjednoczenia w yraz :'!  sw ą jo lldam aść  % Żydami. 
Na zebraniu uchw alona została o stra  rezolucja 
protestacyjna przeciw ok Kursowi antyswmlckle- 
mu w N hiiK tech.

■  o------ i

Inferwencfa dyplomalyczsia iv UimidwlE 
przeciw „hecy airtynlemiecklej"

W arszawa. 2. 4. (Sin.) Wczoraj zwrócił J.ę do 
dyrektora departamentu dla sp iaw  niemieckich w, 
Ministerstwie Spraw Zagr. p. Lipskiego poseł Rze­
szy v. Moltke z protestem przeciw tolerowaniu 
przez rząd polski szerzenia fałszywych (I!) w ie śd : 
o zajściach w Niemczech oraz agitacji przeciw, 
rządowi niemieckiemu. Po^eł v. Moitke zapowie*' 
dział w imieniu swego rza.du poczynienie odpowie­
dnich kroków przeciw winnym tej kampanji.

uwzględnia zastrzeżenia Franejl I Polski
P ary ż  2 

ryżu lord
4. (B ) A m basador angielski w P a -  
T y rre l odw iedził w czoraj późnym  

W ieczorem m in is tra  spraw  zagran icznych  P au l 
B oncoura i w ręczył m u now y p lan  układu o 
w spółpracy  p ań stw  zachodnich, opracow any 
przez rząd angielski. T reść  nowego p ro jek tu  
angielskiego nie została jeszcze ogłoszona. W e­
dle dzienników  porannych , plan  rządu  a n ­
gielskiego w sw ych n a jis to tn ie jszych  zarysach  
m a być ideowo zbliżony no p ro jek tu  M acDo- 
na ld a  w sp raw ie  rozbro jen ia  i pod w zględem  
rozbro jen ia  odbiega od p lanu  M ussoliniego. 
Pozatem  nowy p lan  angielski m a zaw ierać 
daleko idące uw zględnienie zastrzeżeń, pod­
niesionych  przez F rancję . Polskę i M ałą E n -  
ten tę  odnośnie do p lan u  M ussoliniego.

„Rewizya traktatów  pokojowych  
oznacza nową wojnę**

Paryż. 2. 4. (B) W artykule poświęconym proie 
ktowi Mussoliniego w sprawi- wspópracy państw 
zachodnich dawny rwemieT H?Tr'Ot zwraca się w 
•Pttt. PTovęncaie' prz»c'w n  wizji traktatów poko

jowyeta. Herriot : Lakuje Wiochy i pisze: ,.J<aBe ■■ 
Niemcy walczą o rewiteję traktatu pokojowego, to 
est to  zrozumiałe. Ale jeżeli Włochy, które współ 

pracowały nad traktatem  wersalskim podpisały go 
dobrowolnie i w żadnym wypadku nde zostały po­
krzywdzone, obecnie występują pceecaw memu, td 
tęgo zdowyin roznmem ogarnąć niepodobna. Poste* 
wić tmzęba TÓwmież pytam e. cc stanie saę z płS- 
wem samostanowienia narodów wrazte reateacji 
planu Mussoliniego. Lniojatrrzy p'nna współpracy 4 
pańsitw widocznie zaj omnieh, że rewizja traktatów 
pokojowych oznacza nową woji«,“-

Am basador w łosk ’ u min. Becka
W arszaw a. 2. 4. (S in ) M inister sp raw  zagr. 

Beck p rzy ją ł am b asad o ra  W łoch B astininiego. 
W izy ta  am basado ra  W łoch pozostaje n ie w ą t­
p liw ie  w zw iązku z naprężonem i sto sunkam i 
polsko-w łoskiem i, k tó rych  zew nętrznym  o b ja ­
w em  by ła  n ied aw n a  dy m isja  n ow o-m ianow a­
nego am basadora  polskiego przy  K w irynale , 
sen. Jerzego Potockiego. J a k  słychać, n a  in te r ­
pelację sm b. B astian in i‘ego co do następcy  
sen. Potockiego m in. Beck m iał odpow iedzieć 
że następca nie został jeszcze wyznaczony,
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W  ŚLEPEJ ULICZCE—

Samopomoc żydowska
(!) puwnogo pięknego poru iku  wyszedł z lokalu talk p u e ra s ta  możliwości finansowe tego kupca, ya 

kasy „Gemilath Chesed" w Zawierciu kupaec ży-

łiyIul»y nictylko pięknym objawem solidarności Uo-

•lowski, który dopiero-co otrzymał nieznaczną, bez­
procentową pożyczkę od tej instytucji dobroczyn­
nej. Na ulicy przystąpił do niego egzekutor skar­
bowy, który dokonał rewizji osobistej i zabrał mu 
całą pożyczoną kwotę. Nie chodzi w tej chwili o to, 
skąd talki kupiec żydowski weźmie pieniądze na 
zwrócenie kasie Gemilath Ghesed zaciągniętej po­
życzki. Nie chodzi również o stwierdzenie faktu, 
że egzekutor skarbowy, który dokonał takiej egze­
kucji zniszczył źródło dochodów skarbowych dla 
państwa. Chodzi o podkreślenie faktu, że pożycz­
ka bezprocentowa, stanowiąca pomoc dla ratowar 
nia zrujnowanej egzystencji kupca żydowsk ego w 
Polsce nie poszła do jego kieszeni, lecz utonęła w 
kasie skarbowej.

Na terenie całego państwa funkcjonowało w dniu 
1. (kwietnia 1932 r. 661 kas bezprocentowych „Ge­
milath Chesed", subwencjonowanych przez 
„Jointh“. Prócz tego istnieje flO Kas, które r.ie 
otrzymują kredytów od „Jointu". Razem dosięga 
zatem liczba kas „Gemilath Chesed-: 770 i prawie 
cztery piąte osiedli żydowskich korzysta z pomo­
cy tych kas. Poza temi kasami istnieją jeszcze inne 
kasy bezprocentowe które jednak nie są zareje­
strowane w zarządzie „Gemilath Chesed", ak , że 
me są one temsamem uchwytne statystyczn e. Ka­
pitały obrotowe Kas „Gemilath Chesed ‘ na dzień 
1 kwietnia 1932 r. wynosiły 9 i pół miljona zł., 
z czego 55 proc. przypada na kredyty „Jointu". 
.W roku 1931 wynosił roczny obrót kas „Gemilath 
Chesed“ 21 mii jonów zł. Połowę kapitałów „Ge- 
inłLath Chesed“ złożyła ludność żydowska 
iw Polsce Rząd udzielił subwencji w kwocie 
,75 tysięcy złotych, 130 magistratów udzieliło sub- 
iwencji na (kwotę 45 tys. zł., a 132 gmin kwotę 80 
iys. zł. Zwrot pożyczek wynosi roc:ni6 20 milj zł. 
Najmniejsza suma pożyczki wynosi 25 złotych, naj­
wyższa suma 500 zł.

Gdyby pieniądze, pożyczane przez „Gemilath 
iChesed" stanowiły rzeczywiście kapitał obrotowy 
pożyczkobiorców, wówczas kasy te  mogłyby stać 
»ię pierwszorzędnym czynnikiem rozwoju gospo­
darczego ludności żydowskiej w Polsce. Żyaow- 
iscy kupcy ł rzemieślnicy mogliby bowiem kapi­
tałem  tym  wielokrotnie obracać w ciągu roku i w 
iten sposób ugruntować swą pozycję gospodarczą. 
[Jeżeli bowiem ludzie ci nie otrzymują kredytów, 
la bez kredytów nie może istnieć dzisiaj żadna, 
(choćby najdrobniejsza gałąź życia gospodarczego 
IW Polsce, wówczas kasy „Gemilath Cbesed“ mo­
głyby stanowić jedyne oparcie dla tych licznych 
rztez żydortwa polskiego. Piszemy „mogłyby**, al­
bowiem .w rzeczywistości kasy „Gemilath Cbesed“ 
t ą  instytucjami czysto dobroczynnemi, które od­
w lekają końcową fazę pauperyzacji gcspociarez j 
[Większej części mas żydostwa polskiego.

Kilka chwil naocznej obserwacji w krakowskim 
oddzielę „Gemilath Chesed'* potwierdzi nam słusz­
ność powyższej tezy.

O pożyczkę w kasie „Gemilath Chesed'* ubbga 
fcię kupiec, posiadający w Krakowie przy ul. Stra- 
dom sklep przyborów piśmiennych Stwierdzamy 
następujący stan rzeczy: Kupiec ten opłaca rocz­
nie 28 zł. tytułem podatku przemysłowego od 
'•^totu, 117 zł płaci rocznie za świadectwo prze­
mysłowe 111. kategorji handlowej, 200 zł. ppm  
rocznie za podatek dochodowy i 288 zl rocznie pią­
ci za podatek od lokali. Razem przeto płaci 8S5 
zł . prócz innych drobniejszych opłat put licznych. 
Suma pożyczki. > którą zabiegał octem wynosiła 
200 tł. Widzimy zatem, że obciążenie ptda.tikcwe

zmuszony on jest zaciągnąć pożyczkę bezprocen­
tową w instytucji dobroczynnej, opędzenie 
przynajmniej części podatków.

Następny reflektant na pożyczkę .Gemilath 
Chesed** jest z zawodu konfekcjoner rn. sprzedają­
cym konfekcję na jednem z miejsc targowych w 
Krakowie. Zabiega on o pożyczkę w wysokości 
200 zł. z terminem zapłaty za rok, przyezem ciążą 
na n,im następujące zoDOwiązania płatnicze z ty tu­
łu podatków i opłat: IV. kategoria świadectwa 
przemysłowego 48 zł., podatek obrotowy 120 z ł , 
podatok dochodowy 50 zł., podatek od stoisk 
1.20 zł. dziennie, czyli 2.40 zł. tygodniowo t j. 
przeszło 120 zł. rocznie. Łączna suma podatków i 
opłat publicznych ponoszona przez tego handlarza 
wynosi zatem 338 zł. rocznie. Podrtnik ten rr.usi 
zatem jeszcze „wygospadorować“ 1SS zł. rocznie, 
aby łącznie z uzyskaną pomocą w kasie dobroczyn­
nej móc podołać nałożonym na siebie ciężarom po­
datkowym.

Trzecim typem reflektantów na pożyczkę jest 
starsza Żydówka, utrzymująca kramik w Sukien­
nicach Za patent IV. kategorji opłaca ona 48 zł. 
rocznie, tytułem podatku obrotowego 50 zł. rocz­
nie, dochodowego 50 zł. rocznie, ' i ś  podatku od 
lokali również 50 zł. rocznie. Łączna suma obciążeń 
z tytułu większych podatków i opłat wynosi za­
tem 198 zl. rocznie. Że kwoty tej Kramik taki nie 
może wygospodarować z obrotów świadczy fakt, 
że zabiega o pożyczkę w kwocie 200 zl dla zapła­
cenia podatków.

Jak  nazwać instytucję „Gemilatn Chr>ed“? Do­
broczynną ona nie jest, bo udziela pożyczek zwrot­
nych i stosuje rygor przymusu sądowego w raiie 
odmowy wyrównania długu ze strony pożyczko­
biorcy. Czysto kredytową także nie jest, bo teore­
tycznie nie istnieje gospodarczo 'usprawiedliwiony 
kredyt bezprocentowy. Możemy więc nazwać kasy 
„Gemilath Chesed" instytucjami o mieszanym cha­
rakterze zakładu dobroczynnego i kredytowego, z 
wybitną przewagę czynnika dobroczynnego. 
Mniejsza jednak o nazwę. Jęki cci m iją spełniać 
kasy „Gemilath Chesed? Mamy wrażenie, ż t mają 
zazadanie ułatwić Żydom polskim przetrwanie 
sytuacji, wywołanej kryzysem światowym. Gdy­
by położenie gospodarcze ludności żydowskiej w 
Polsce było rzeczywiście tylko wypływem ogól- 
no-pojskiej, czy też ogólno-światowej sytuacji go­
spodarczej, wówczas pomoc kas „Gemilath Chesed**

W arszaw a, 2. 4. (S in ) W  zw iązku z tow a- 
rzyszącem i zam knięciu  sesji sejm ow ej upo r- 
czyw em i pogłoskam i o rych łe j zm ian ie  rz ą ­
du zanotow ać należy fakt, k tó ry  n iew ątp liw ie  
pozostaje w zw iązku z tem i pogłoskam i. M ia­
now icie dziś p rzy ję ty  został przez m arsz. P ił­
sudskiego prezes R ady m in istrów  P ry s to r  na

Cadyk — 100 tys. koron czeskich  
—  film

P rag a  (ŻA T) Z M unkaczew a donoszą, że 
w esele córki rab ina  z M unkaczew a, znajdzie 
odgłos na sali sądow ej. A m erykańskie  tow a­
rzystw o  F ox  F ilm , k tóre sfilm ow ało cerem o- 
n je  ślubne, w ytoczyło sp raw ę cadykow i, p o ­
n iew aż cadyk rzucił klątw ę, zab ran ia jąc  ko­
m ukolw iek film  ten oglądać. K om unikow ano, 
że rab in  Szapiro o trzym ał od w spom nianego 
tow arzystw a film ow ego 100,000 koron czeskich 
za zezwolenie sfilm ow an ia  ślubu. P rzec iw n i- ^

gatszych braci żydowskich w Ameryce, ale stano­
wiłaby przedews7,ysikicm silne oparcie dla ty.. 
dos:w:i polskiego. W tyiu wypadku et ar.i nia czyn­
ników p;ui>(u owy d i o rozl jżcuie korzyści z akcji 
pomocy Żydów zagranicznych — także i na państ­
wo, byłyoy może icteeo usprawiedliwione. Państwo 
moyhihy bowiem wówczas z pewnym pozorem 
.slusznosci stać na stanowisku, że skoro budżet 
państwowy przeznacza pewne odpowiednie środki 
pieniężne na rzecz Żydów, skoro państwo zatrud­
nia odpowiednią liczbę Żydów w administracji pu­
blicznej, skoro Żydzi korzystają ze wszystkich u- 
lządzeń oświatowych w granicach, zgwaramtowa- 
nych im konstytucją, skoro Żydzi korzystają z 
kredytów w bankach państwowych a obciążenia 
podatkowe trafiają Żydów na równi z i.rnemi oby­
watelami państwa, — wówczas państwo może żą­
dać od Żydów aby przynajmniej część środków po­
mocy, otrzymywanych od Żydów zagranicznych 
przez Żydów polskich wpłynęła do kas skarbu pań­
stwa, celem uniknięcia wytworzenia &tanu uprzy­
wilejowania pewnych obywateli. W tym zatem wy­
padku m oi u aby zrozumieć intencje czynników 
państwowych w kierun/ku ściągnięcia w formie 
podatków części lub całości tycL średków pomocy, 
które nadchodzą do Żydów polskich od braci za­
granicznych. Gdy jednak państwo nie zatrudnia 
ani jednego promilk Żydów w administraicji pu­
blicznej, za wyjątkiem nauczycieli, gdy przykładem 
swym wpływa na przedsiębiorczość prywatną, w 
kierurku unikania zatrudniania pracow»'ków ży­
dowskich, gdy specjalnie szykanuje handel. jako 
podstawę życia gospodarczego ludności żydow­
skiej w Polsce, gdy ogranicza możliwości korzy­
stania z nauki gdy nie udziela kredytów ze swych 
banków, których kapitały obrotowe składają się 
w pewnej znacznej części z pieniędzy podatko­
wych, złożonych przez Żydów, wówczas państwo 
nie może podcinać akcji samopomocowej żydostwa, 
albowiem akcja ta służy ulżeniu doli gospodarczej 
mas żydowskich w Polsce, będącej nietylko wy­
pływem kryzysu światowego, ale w pewnej bar­
dzo wielkiej części także specjalnym losunkiom 
czynników państwowych do ludności żydowskiej 
w Polsce.

JÓZEF DIAMENT
*

Od redakcji: Artykułem powyższym zakończony 
został cykl artykułów red. Diamentu p t. „W śle­
pej uliczce". W najbliższych dniach wyjdzie z d’u- 
ku nakładem Spółki Wydawniczej „Nowy Dzien­
nik" publikacja p. t. „W ślepej uliczce", składają­
ca się z ogłoszonych na łamach naszego pisma ar­
tykułów.

i dłuższej konferencji. N iew ątp liw ie przedm io­
tem  konferencji obu mężów stan u  b y ła  sp ra ­
w a zm iany  wzgl. rek o n stru k c ji rządu  oraz 
kw estje, zw iązane ze zw ołaniem  Z grom adze­
n ia  N arodow ego d la  w yboru  P rezy d en ta  Rze- M  
czypospolitej.

cy cadyka z M unkaczew a w yzyskali tę okoli­
czność dla wszczęcia gw ałtow nej kam p an ji 
przeciw ko niem u. W ówczas cadyk z M unka- 
czew a zażądał od tow arzystw a film ow ego zn i­
szczenia taśm y  film ow ej. Poniew aż „Fox 
F ilm " nie usłuchał tego w ezw ania, cadyk za- ; 
groził k lą tw ą  tym  Żydom , k tórzy  film  ten bę­
dą oglądać. T ow arzystw o film ow e w  zw iązku  
z tern złożyło skargę do sądu dom agając  się 
cofnięcia k lątw y , bądź też zw rotu  w ielk ich  
sum  w ydanych  na  ten film .

W przededniu zmian w rządzie?
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I o  żydowskiej Palestynie
(1) Staraniem paryskiej Ligi dla Pale-lyny Pra­

cującej odbył się w wypełnionej po Drzeg: wieimej 
sali „Matualitć" odczyt Fmila Vanderveldr. n. t. 
„Reakcja antysemicka a kwestja żydowska".

— Gdy przed ośmiu laty  odwiedziłem Palestynę 
— zaczyna Vlaindervelde — stwierdziłem dwa cu- 

^  dowme zjawisk ... pierwszym cudem było odrodze­
n ie  języka, powszechnie uważanego za martwy, 
drugim zaś — powrót na rolę ludzi, którzy w cią- 

; gu stuleci zamieszkiwali miasta. Gdy zwiedziłem 
kraj, gdy przyjrzałem się pracy chaluców w spół- 

, dadelczych i kolektywistycznych kolonjach, tałem 
się zwolennikiem tego ruchu, i to właśnie ja to  
marksista. Gdy następnie napisałem książeczkę, w 
której zawarłem wrażenia marksisty z podróży 

■do Pałeetymj i gdy przyczyniłem się do utworze­
nia Komitetu dla Palestyny Pracującej, spotkałem 

jsię ze etiony szeregu towarzyszy z wielkiem nie- 
• zadowoleniem i krytyką. Z jednej strony zarzuty 
i czynili Dan. Abramowicz, z drugiej zaś —
: Kautsky. Jakież to były zarzuty? Twierdzono prze- 
dewszyEtkiem, iż sjonizm jest utopją i przez to sa­
mo już jest szkodliwy. Ale gdy ruch spółdzielczy 

<znajdował się w pierwszej fazie swego rczwoju 
•mówiono i o nim, iż jest utopijny, 'ż  nie da nigdy 
'powabnych rezultatów, a jedna/k spółdzielczość 
(sta ła  się dziś poważnym czynnikiern w gocpodar- 
.stwie i z pewnością odegra poważną rolę przy prze­
budowie społeczeństwa. Towarzysze z „Bundu“ 

.wskazywali nartępiie. iż nakłaniając biedotę do 
'oouSzczema krajów zamieszkania i do przeniesie­
nia się na wschód, do Azji Mniejszej, zabiera się 

.judzi z terenu walki klas, osłabiając przez to kiesę 
robotniczą. Ale wszak wiadomą jest rzeczą że w 
krajach gdzie Żydzi żyją w wielkich ilościach, jak 

'np. w Polsce, jest ich o wiele za dużo, tak. iż ma- 
. sowa emigracja jest zjawiskiem stałem i koniecz- 

nem. Do niedawna wychodźctwo żydowskie sfcśe- 
lOwane było głównie do Ameryki, obeeme zaś prąd 
emigracyjny zwrócił się do Palestyny. Wreszcie, ja­
ku octatió zarzut, wysuwano kwestję arabską wska 
żując na słuszne interesy ludności arabskiej, z któ- 
remi rzekomo koliduje praca sjonistów. Jednakże 
nasi przyjaciele-sjoniści, zasiadający wraz z nami 
w międzynarodówce zawsze zaznaczyli, iż dążą do 
współpracy z masami arabsfloiemd, których nie my­
ślą krzywdzić. Pragnę tu  powołać się także na sło­
wa Alberta Einsteina: .,Wolałbym raczej zrezygno 
wać z siedziby narodowej, niż budować ją  z krzyw­
dą ludności arabskiej". Gdy w roku 1929 doszły 
nas wieści o 6trasznej masakrze Żydów w Palesty­
nie wielu sądziło, iż sjonizm zginął, że nic już 
sprawy nie uratuje. Cios za ciosem spadał Pa »jo-

| nistów, najcięższą zaś klęską był zakaz imigra­
cji. A jednak Drv Weizmunn wierzył i oświadczył: 
Naród nasz dwa tysiące la t czekał, nie tracąc na­
dziei, więc nie wyrzeknie się jej i obecnie, noćby 
przySito mu czekać jeszcze sto lat. I oto t.erast wi­
dzimy DALSZY WSPANIAŁY ROZWÓJ PALE­
STYNY. PizedewBzysckiem zanotować należy 
znaczny przyrost ludności, zwłaszcza, żydowskiej, 
oraz znaczny dopływ ludzi i kapitałów. Jeśli za­
pytacie o przyczyny, to  najłatwiej będzie wskazać 
na zmianę na stanowisku Wysokiego Komisarza 
(sir Wauehope odnosi się przychylniej do dzieła 
żydowskiego), a następnie na zmianę w polityce 
rządu angielskiego, którego imperjalizm szuka o- 
parc ii w ludności żydowskiej na wschodzie.

Następnie prelegent omawia rozwój gospolar- 
czy kraju, ilustrując swe wywody szeregiem liczb.

— Zdawaćby się mogło, że dobrobyt, ze słynna 
,,prosperity" p. Hoovera przeniosła się do tego 
małego kraju, który jest dziś kwitnącą oazą wśTód 
pustyni śwlatta uginającego się pod brzemieniem 
kryzysu. Rozwija się przemysł i, przedewszyst- 
kiem. rolnictwo. Na ukończeniu są roboty przy 
budowie portu w Haifie. Niebawem zostaną dopro­
wadzone do Haify rurociągi naftowe z Mcssidu 
Dziesiątki tysięcy robotników żydowskich pracuje 
w kolonjach kolektywistycznych, a w ich sąsiedz­
twie kapitał prywatny inwestuje poważne sumy. 
Przestano mi w ubiegłym roku skrzynie doskona­
łych pomarańczy z okolic Tel Awiwu. Pomarań­
cze te zdobywają sobie coraz to nowe rynki Łagra 
niczne i są głównym artykułem  eksportu palestyń­
skiego.

Mówiąc o napływie robotników żydowsk oh do 
kraju, mówca podkreśla wysoki odsetek robotni­
ków objętych przez organizację, k tóra jest najpo- 
ważnicjszem i najhardziej wpływówem ugrupowa­
niem w kraju. Dzieje się tak dlortego, iż chaiucim 
jadą do Palestyny jako uświadomieni proletarju- 
sze.

— Jest jednak jeszcze jedna przyczyna obecne­
go szybkiego rozwoju Palestyny. Gtc ilekroć w 
krajach Europy Żydzi przechodzą okres prześla­
dowań, tylekroć zwracają się ku Palestynie. Gdy 
więc stwierdzamy z jednej strony pocieszający fakt 
postępu dzieła budowy żydowskiej siedziby naro­
dowej. to jednocześnie z drugiej strony stajemy 
w  obliczu fali antysemityzmu.

Niemcy nie są aziś Jedynym krajem, w którym 
przychodzi Żydom znosić prześladowania. Niema 
dziś jednego kraju na świecie, w którym reakcja, 
według swych sił i środków, nie podejmo wałaby 
akcyij antysemickich Stany Zjednoczono, ta- wiel-
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ka demokracja, znana jednak z silnie zakorzenio­
nych przesądów rasowych, nie stanowią pod tym 
względem wyjątku. „Nawet mój mały kraj, kul­
turalna Belgja, nie jest wolna od antysemityzmu". 
Tu mówca odczytuje wyjątki z poświęconej jego 
osobie broszurki, wydanej w czasie wyborów prze* 
stronnictwo katolickie. Z pisemka tego „jasno wy­
nika": że za obecny kryzys gospodarczy całko­
witą winę ponosi klika żydowska z Karolem Mar­
sem  na czele. Następnie prelegent odczytuje ustę­
py spraw ozdana Alliance Israelite o sytuacji Ży­
dów w rożnych krajach. Nietylko w Niemczech u- 
wiaża się dztó obywateli-Żydów za obcych, mimo 
iż konstytucja zapewnia im całkowite równoupraw 
nienie. I w Polsce traktuje się ich jako obywateli 
drugiej klasy. Na Węgrzech obecnie premjerem 
jest człowiek, który sprowokował pogromy, wy­
stępując jako „oorońca ratsy", jako zwiastun „ łu ­
dzących się Węgier". Oby mogły spać dalej i nie bu 
dzić się! Mówca omawia następnie antysemiskie po­
czynania stronnictwa chrześcijańsko-rpołecznego 
w Austrji i antyżydowskie zarządzenia rządu w 
Rumunji, podkreślając faktyczne istnienie nume- 
rus clausus na uczelniach. Jeśli chodzi o Niemcy, 
to błędem byłoby mniemać. Iz prześladowanie Ży­
dów rozpoczęło się tam dopiero przed sześcio­
ma tygodniami. Oto sprawozdanie Alliance z listo- 
paaa mówj o bojkocie gospodarczym, o napadach 
bojówek. Dziś jednak sprawcy tych napadów do­
szli do władzy. Bebel wyraził się niegdyś, iż an­
tysemityzm — to socjalizm głupców. Narodowi 
socjaliści potwierdzają duszność tej opinji. To ju t 
nie jest partja ani kierunek polityczny, to GRO 
MADA SZALEŃCÓW, WŚCIEKŁE PSY EUROPY. 
Kto odwiedzi dziś Niemcy, ten ujrzy, że użyję słów 
Mefista z „Fausta", ZWIERZĘCOśC W CAŁYM 
JEJ BLASKU. Za ,,Temp6‘em“, którego przecież 
nie można pomawiać o radykalizm prelegent uina- 
wia kilka na chyibił-trafił, kilka wybranj ch przy- 
IkłUdów “działalności" hitlerowców. W jednem * 
miast zabroniono dyrygentowi żydowskiemu pro­
wadzić orkiestrę, jednakże usunięciu żydoa kiobi 
muzyków z zespołu sprzeciwili się jego kierownik, 
zresztą hitlerowiec, gdyż orkiestra byłaby pozba­
wiono większej części srwj ch członków, i to aajlap- 
szycL. a  podobno łatwiej jest rk^mptebowaó od­
dział szturmowy, niż dobrą orkiestrę. -stopnie, 
mówiąc o osławionem przemówieniu Goeringa, 
oświadcza: jeśli mowa jest o odpowiedtiainośai za 
zbrodnię, to  znamy, obok pojęcia odpowiedział- 
no&ci bezpośredniej, odpowiedzialność pośrednią.
Gdy wszechmocny dyktator publicznie ouwał do  
zrozumienia, że przeciwnik polityczny jest mu nie­
wygodny, a  po kilku dniach człowkii ten został 
zamordowany, nikt nie miał wątpliwości co do 
osoby pośredniego winowajcy. Odpowiedzialność ta 
da się ustalić i w stosunku do dzisiejszych władców 
Niemiec.

Ale nie należy tracić nadziei. To, co się dzM 
dzieje w Niemczech, nie może trw ać długo. Obo­
zem jutra, obozem postępu, jest socjalizm. Przed 
Hitlerem wielu głosiło śmierć socjalizmu, a jednak 
socjalizm żyje i żyć będzie jaiko jedynj ży wy wśród, 
umarłych!

Nie trzeba doduv, ać, iż przemówienie, wygłoszo­
ne doskonała pozostawiło ogromne wrażenie. Po­
przedziło je zagajenie deputowanego Brack?‘a, 
który  przewodniczył zebraniu.

Paryż, w marcu. M .N -*
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Informator gospodarczy
(—) ,,S. 1478": u) Nie znamy cyto vanego okól­

nika b) Ziittiy  od togo, w jakiem sttdjam  spra­
wa sir -znajduje, a tego nie wiemy, c) Niewiadomo, 
d) Najlepiej zwrócić się do jakiegoś towarzystwa 
ubezpieczeniowego, e) Chwilowo nie, doDdero po 
ratyfikacji odnośnej konwencji.

(—) „CZYTELNIK Z ROZWADOWA.*: Przysłu­
guje Panu ryczałt na podstawie par. 1 p. a  rozp. 
min. skarbu z dn. 4. II. 1932 r. Dz. U. R. P. Nr. 14. 
poz. 86. Może Pan wnieść odpowiednie pismo do 
Izby Skarbowe] z żądaniem zaliczenia Pana do ka- 
tegorji płatników zryczałtowanego podatku prze­
mysłowego.

„B. W DOBRA4*: 1) Od detalu przy prawidło­
wych księgach handlowych 0,75 proc. bez wzglę­
du na to, czy sprzedawano artykuły pierwszei po­
trzeby, czy też nie. Od r. 1933 nie istnieje już po­
dział na artykuły pierwszej potrzeby i inne. Za­
liczki trzeba wpłacać kwartalnie. 2) Moratorjum 
wyłącza kaucje hipoteczne. Odnosi się do wszyst­

kich długów hipotecznych kredytu poz J anJ owe­
go. oprocentowanie obijaia się do 6 proc. rocznie.

„D. W. KOŁACZYCE**: Zona nie odpowiada za 
podatKi męża. Odpowiada tylko piatoia, wymienia­
ny w nakazie płatniczym.

„STAŁY PRENUMERATOR*: Jeszcze nie obo­
wiązuje, bo odnośna ustaw a nie ukazała się jesz­
cze w Dz. Ustaw. Nastąpi to  w tych dniach.

„WDZIĘCZNA CZYTELNIK W KAbuOiWIE**: 
Należy skarżyć m agistral wzgl. gminę.

„A B. RZESZÓW**: a) Ustawa ta  ue została 
jeszcze ogłoszona, b) Także dla nierolników.

„M. B. Z KUTNA**: Wezwanie opiera się na re­
skrypcie starosty, a tego nie znamy. Przypuszcza­
my, że wezwanie to jest prawomocne.

„DOLAR TARNÓW**: Jeżeli Pan otrzymywał 
zasiłek z tamtejszej Kasy Chorych, to  Z. U. P. U. 
nie jest obowiązany wypłacać Panu niezależnie od 
tego dalszy zasiłek z powodu braku pracy. (art. 
50. p. 9 ust. z 24. XI. 1927).

Marszałek Piłsudski nie lubi polowania
(1) W najnowszym numerze „Wiadomości L ;te- 

rackich“ znajdujemy bardzo ciekawą reiaeję ka­
pitana M. B. Lepeckiego, pt. „Józef Piłsudski na 
&yberj:“ —■ relację opartą na rozmowach osobis­
tych z marsz. Piłsudskim. Kapitan Lepecki jest, 
jak  wiadomo, zaufanym i częstym towarzyszem 
marsz. Piłsudskiego, towarzyszącym mu ostatnio 
w podróżach, np. na Maderę i do Egiptu. Ogłoszo­
na  obecnie relacja odnosi się do pobytu Józefa Pił­
sudskiego na y /gnaniu  na Syberji w latach lt(87 
'do 1892, od 19 do 24 roku życia. PiŁudski został 
zesłany jako przestępca polityczny. Wygnanie spę­
dził w głębokiej Syberji, w miejscowościach Ki 
reńsh i Tunika. Wygnanie zahartowało go moral­
nie i utwierdziło w aKlj wnym patrjotyżmie 

Jeden ciekawy i sympatyczny ry> mar-z. Piłsud­
skiego warto z powyższej rekaicj? zanotować: Oto 
— Józef Piłsudski nie jest m yśliw jm  i nie lubi po­
lowania. Posłuchajmy co pisze o tem p, Lepecki: 

„Myśłiaym , zawziętym“, jaMch w Polsce spo­
ty k a  się wielu, marsz. Piłsudski nie był właściwie 
nigdy. Łowy „raktowai jako sposób dostarczenia 
pożywię ńa  mięsnego, albo poprosi u pretekst do 
przebywania z przyrodą. Zawsze daleki był od za­
bijania zwierz ),t niepotrzebnie, dla sportu. Nigdy 
nie przychodziło mu na  m yśl zabió więcej zwierzy­
ny  "niżeli potrzebowałby sam Iud jego najbliżsi. 
Nigdy nie pokiwał dla samej przyjemności polowa­

nia, czyli w przełożeniu na języa zwykły — dla 
przyjemności zabijania. To nastawienie charakte­
ryzuje opowieść o polowaniu na łosie i jelenie. — 
Otóż gdy pewnego razu zapytałem, czy w czasie 
pobytu na Syberji polował na grubego zwierza, od­
powiedział mi w tych słowach:

— Na Syberji do giubego zwierza zalicza się 
niedźwiedzie i łosie, a na południu również jelenie. 
Poluje się na  nie na Dartach. Wybiera się czas, gdy 
śnieg po lekkiem stajan u na powierzchni zamarza 
ponownie. Tworzy się wówczas pokrywę dosta­
tecznie silna, aby uiiwymać człowieka na nartach, 
ale za słatoa, aby utrzymać jelenia lub łosia. Sybi­
rak, w /patrzyw zy w takim czasie n.p. jelenia, go­
ni go z wieiką łatwością, podeza.-' gdy zwierzę za­
pada się co chwilę, kalecząc się dotkliwie o ostre 
kanty zlodowaciałego śniegu. Już po krótkiej chwi­
li ślad uciekającego jelenia znaczy krew. Nieszczę­
sne zwierzę dobowa ostatnich sił, kaleczy się jed­
nak coraz więcej i coraz więcej słabnie. Po pew­
nym czasie myśliwiec dopada zdoł yczy i zabija. 
Otóż, widzicie ja  nigdy nie zdobyłb/m się na wzię­
cie udziału w takiem barbarzyństwie i dlatego ni­
gdy na Syberji na grubego zwierza rie  polowałem** 

Jeszcze warto dodać, że z kierujących polityków 
europejskich jeszcze tylko prezydent Mnsaryk nie 
bierze nigdy udz.ału w p wowaniach, nawet „ofi­
cjalnych*.

PONIEDZIAŁEK, 3 KWIETNIA.
j(—) Kraków (312£) 11,40 Przegląd prasy, komu­

nikat meteorologiczny, 11,58 Syguał, hejnał, 12,19 
iFłyty, 13,20 Komunikat meteorolog! cza v, 15,10 
Komunikat eksportowy, gospodarczy, przegląd ko­
munikacyjny, 15,35 „Życie k sią i.a  w doDie kryzy­
su" — prof. M. Asanka — Japołł, 15,50 Płyty, 16,25 
Kurs elementarny języka francuskiego, 16,40 „Go­
spodarstw o światowe'* — p. W. Jastrzębowski, 
17 Koncert muzyk i węgierskiej, w przerwie ko­
munikat dla żeslugi, 18 Dla maturzystów: „Grun­
wald i Beresteczko" — prof. H. Mościcki. 18,20 
Wiadomości bieżące, 18,25 Muzyka lekka, 19 „Za­
gadnienie psychiki narodowej" — doc. dr. Haras- 
iek, 19,15 Rozmaitości, komunikaty, 19,30 ,Na wi­
dnokręgu", 19.45 Dziennik prasowy, 20 Skrzynka 
pocztowa techniczna — p. W. Frenkel, 20,15 „Noc 
miłości" fantazja operowo- operetkowa Walen- 
tinowa, w radjofon. M. Makowieckiej, dyr. W El- 
szyk, w przerwach: wiadomości sportowe, dzien­
nik prasowy, 22,45—24 Muzyka taneczna, o 22,55 
Komunikat meteorologiczny i policyjny, 24 Hejnał.

W arszawa fl411,8) 11,40—15,35 p. Kraków, 15 35 
Skrzynka pocztowa — dr. M. StępoJ.ski, 15,50—19 
p. Kraków, 19 Rozmaitości, 19,20 Skrzynka poczto­
wa rolnicza — inż. Tarkowski, 19,30—24 p. Kra­
ków.

Lwów (380 7) 11,40- 15,35 p. Kraków, 15,35 Pły­
ty, 16 Listy i programy 16,15 Płyty, 16,25—19 p. 
Kraków, 19 „Polacy w Afryce" — red. A. Paszko- 
wicz, 19,15—20 p. Kraków, 20 Stulecie „Ślubów 
panieńskich" — red. A. H. Cepnik, 20,15—24 p. 
Kraków.

Sztuttgard (360,6) 10 10 Pieśni, 10,40, 12, 13,30, 17 
Koncerty, 20.10 Wesoły wieczór, 22.55 Muzyka ta ­
neczna

Rzym (441,2) 17,30 Koncert kwa -tetu belgijskie­
go, 20,15 Pieśni, 21, 22,10 Koncerty.

P raga  (488,6) 6,35, 10,10, U , 12,30, 16,10 Koncerty. 
19,25 Kabaret 

Wiedeń (518,1) 11,30 Kwartet, 17,15 Kapela, 20,10 
Y/esoły wieczór, 22,25 Muzyka taneczna.

Katowice (408,7) 11,40—15,50 p. Kraków, 15,55 
Skrzynka poczt, techniczna — p. K Miłobedzki, 
16,10 Skrzynka pocztowa — St. Steczkowski, 16,25 
—19 p. Kraków, 19 „O fotografji amatorskiej" — 
dr. J. Hawliczek. 19,15—23 p. Kraków, 23 Odczyt 
w jęayku esperanekim, 23,15—24 Mizyka taneczna-

FIRANKI I KAPY najne 
wsze wzory, w wielkim 
wyborze. Ceny najniż 
■-■■ze- Sebastjana 16, m 3C 

2475kr

MIESZKANIE <ila panien 
ki (Żyd.) u samotnej wde 
wy od 1 kwietnia: Bo
cheńsika 8, Taubman-

8 6 -

Stacje telefon iczne w góracb  
dla narciarzy i turystów

§ Szwajcarski Związek Narciarski zainstalował 
na wielu wysokogórskich terenach narciarskich 
bardziej uczęszczanych przez turystów przełazach 
— szereg stałe otwartych stacyj telefonicznych.

Ze stacyj tych bezpłatnie korzystać mogą zbłą­
kani ]ub potrzebujący pomocy turyści. Stacje te o- 
znaczone są znakami S. O. S. i oddały w wielu wy 
prdkacb nieocenione usługi, raSuiją-, czmych tury­
stów.

F P. E ts i
Usuwa zmarszczki, zapobiega 
tworzeniu się  nowych, usuwaj 
plamy i pryszcze. t045

Czy g ra  Pan(i) w „korbalio1 ‘T

(—) „Korballo* — to nowa gra sp.jrto.va, polega­
jąca na tem, że na placu o 12 m długości a 3 m sze­
rokości, rzucają sobie gracze piłkę gunzw ą zaipo- 
mocą przyrządu składającego się z plecionki, po­
nad sznurem zawieszonym w 2-metr>wej wysoko­
ści. Gra ma być bardzo emocjonująca, a wymaga 

doskonałego opanowania całego ciata

Handel żywym towarem  
w piłkarstw ie

§ W niektórych państwach stanieją zupełnie ofi­
cjalne giełdy graczy i kwitnie najzwyklejszy han­
del piłkarzami. Niedawno naprzykład jeden z czoło­
wych klubów włoskich kupił sobie na dwa lata ziii 
nego piłkarz.* argentyńskiego, Seopełliego. Klub 
wiłeski zapłaci! za tego gracza 100 tysięcy pesos{!!)

Największe transakcje piłkarzami dokonywane 
są jednak w Anglii. Najkosztowniejszym piłkarzem 
jest Dawid Jack, za którego Arsenał zapłacił w pa­
ździerniku 1928 roku klubowi Bolton Wanderers ad 
10.340 funtów. Suma ta wynosiła wówczas 465 tys. 
zł. Gallacher kupiony w maju 1930 rokui przez Che!- 
see od Newcastle kosztował 10.000 funtów. Za Alc­
oa Jamesa Arsenał zapłacił w czerwcu 1929 Toku 
9.000 funtów. Za Jacksona Cnelsea dała we wrze­
śniu 1930 Toku klubowi Huddersfiield 8.500 funtów. 
Do tej serii należy jeszcze doliczyć łiUia. Bradsha- 
wa. Devinea i Robsona, za których zapłacono „tyl- 
kc" po 8 tysięcy funtów.

Jak mu sm akow ały narty?
§ Doskonały narciarz japoński Kurjagawą starto­

wał Jluń na Olimpiadzie w St. Moritz i został wów­
czas na głowę pobity przez pewnego Norwega. Ku- 
riagawa powiedział mu wówczas: ,*Poczekaj, ja w 
przyszłym roku przyjadę do HolimenkoJlen i wów­
czas cię pokonam‘‘. Norweg odpowiedział na to żar 
tcbWwie: „No. to wtenczas ja zjem moje deski".

Kuriagawa przyjechał istotnie do łłołmenkollen i 
pobił Norwega Nie omieszkał on też poszukać swe 
go p rze :,!wmka i zapytać go. jak mu smakowały 
narty. Dykteryjka ta jest jesżcze jednym dowodem 
Jalk konsekwentnie i energicznie potrafią pracować 
Japończycy

Własny organ
należy m etylko czytać,

ale i afccncwai
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Żyd pionierem iegtugi powietrznej
§Jest może faktem  ogólnie m ało znanym , że 

pierwszym  konstruktorem  sterow e a pow ietrz­
nego  ty p u  t. zw . ..Zeppelina'* był Żyd z Kreacji 
D aw id  Schw arz, którego w ynalazek w inienby 
jiiezadtugo w łaściw ie obchodzić 50-lecie swego 
'powstania*
. Dawid S chw arz by ł z  zaw oiui kupcem drze­
w nym , osiadłym  w Zagrzebiu, a techniką, a tern 
m niej żeglugą pow ietrzną do 40-go roku swego 
iżycia w cale Sie nie zahiiow ao P rzypadek  iakoś 
zrządził, że gdy przebyw ał d łuższy czas w od­
ludnej jakiejś leśniczówce p rzy  w yrębyw aniu  
lasów , obzyitnał z  przesyłką od sw ej żony w 
jtniejsce zw ykłej lektury dla znośniejszego spę­
dzenia przykrych, sam otnych godzin dzieła ;e- 
cn tii:Łne. I oto- w głębiając się z braku innej 'e- 
k+uTy, przez długie miesiące sw ego odosobnie­
nia, w  aktualne ów czas problem y techniczne, 
cofoudzony został różnemi pom ysłam i z dzie­
d z iny  żeglugi powietrzne!, do skonstruow ania 
własnego 1 całkiem oryginalnego systemu stat­
ku powietrznego, którego głów ne zasady  kon­
strukcyjne pozostały po dziś dzień utrzym ane 
IW budowie nawet najnowocześniejszych stero- 
jwiców.
i Od tego czasu  oddał się on całkowicie swoiej 
ideT zJLkwidow-ał zan iedbany  interes i choć o- 
iśmiesizony przez swoich krew nych i otoczento, 
a  iedynie z  Oitiuchą i poparciem  swej żony. bar­
dzo energicznej i dzielnej osoby. p rzysfąpił do 
■realizacji sw ego pomysłu-

Idea. jaką Schw arz miał zam iar wyprowadzić 
do budow y statków  pow ietrznych, — polegała 
<pi "żedew®zys tikiem na zbudowaniu szkieletu me­
talow ego w ew nątrz  balonu, p-rzyczem jaKO naj­
odpow iedniejszy Jo tego celu m etal w ybrał on 
aluminium, k tóry , jak na owe czasy , by ł w yra­
zem już wjelk ej now oczesności.

P rz e z  urządzenie takiego m etalow ego uszty- 
[wnienia w ew nątrz balonu zam ierzał osiągnąć 
lepsze rozdzielenie ciśnień i w yższą  odporność 
■batonu na deformację ze strony n aw et najsilniej­
szych p rądów  pow ietrznych. Ponadto  taki m e­
talowy szkielet umożliwił dopiero Dodział w n ę­
trza  balonu na  cały  szereg oddzielnych kom ór, 
w ypełnianych każda odrębnie dla siebie gazem, 
'tak, że w  razie uszkodzenia w  pew^em mieiscu 
pow łoki balonu, całość pozostaje niezmienioną- 
W reszcie  i połączenie gondoli z balonem dzięki

(Z okazji kampanji czystości w ZSSR.)

(—) Pewien mój znajomy, który między innemi 
jest również poetą, bawił tego roku zagranicą. 
Zwiedził Włochy i Niemcy, aby zapoznać się z bur- 
żuazyjną kulturą. Zobaczył dużo zaj mającego.

No, oczywiście, — powiada — kryzys powszech 
ny, bezrobocie, nierówność na każdy n kroku. P ro­
duktów i wyrobów przemysłowych jest bardzo 
dużo, ale kupować niema za co.

Pewnego razu kolację spożywał w towarzystwie 
pewnej księżny. Była to prawdziwa księżna, która 
posiada pięć domów, drapaczy chmur, winnice itp. 
Siedział z swym znajomym w restauracji. Znajo­
my powiada do niego:

— Jeżeli chcesz, to dla zabawy zap n szę  pewną 
księżnę.

Zgouził się. Znajomy od ^zedł do telefonu. W krót­
ce przybyła piękna, może dwudziestoletnia osób­
ka. Pięknie, wytwornie ubrana. Maniery Niedba­
łe wyrażanie się. Trzy chusteczki. Trzewiczki...
■ Zamawia kotlet i w rozmowie powiada:

— Wiecie, już tydzień nie jadłam nic mięsnego.
Poeta coś po francusku, coś po rosyjsku odpo­

temu szkieletow i uległo bardzo korzystnej, a azi 
ia j niezmiernie w ażnej zmianie, gdyż od tąd  mo 

g ła  być gondola połączona bezpośrednio i trw a 
le ze sz tyw ną konstrukcją m etalową- a nie jak 
dotąd, zapom ocą siatki linowej, zarzuconej na 
balon-

Zbudow any podług tych zasad staieu powie­
trzny, miał być zaopatrzony  w  dw a stery, je­
den pianow y i ieden poziomy, jakoteż w dwa 
m otorki po 4 h P  mocy, um ieszczone w raz ze 
śmigami po p raw e! i lewej stronie statku-

Schw arz zaofiarow ał model tego sterow e a 
naipierw auisTrjaoko węgierskiem u ministeistwu 
woiny. które nie posia łając potrzebnych na po­
dobny cel funduszów, odmówiło jednak natych­
m iast. Zlkolei zw rócił się zatem  Schw aiz do Pe- 
ersburga, gdzie po zaw arciu  odpowiedniej umo 
w y  przystąp iono  Jjo p racy  konstruikeyinej, tak, 
ze po dw óch latach został ostatecznie zbudo­
w any pow ietrzny statek aluminiowy podług po­
w yższych p 'anów . O losie tego pierwiszego sto- 
jpowica brak jednak po dziś dzień bliższych y l

wiada, że jak słyszał, proszę pani, ma pani tyle 
domów, pani' pono gada dużo, próżnuje.

— Już od pół roku lokatorzy tych do.nów nie 
płacĄ czynszu. Nic mają pieniędzy — odpowiada 
ona.

To opowiadałem tylko tak sobie. Aby nabrać 
rozpędu. Jest to, jak się powiada dodatek. Opowia­
danie rozpocznie się dopiero-teraz.

A więc. Mój znajomy poeta nie mógł nachwalić 
się europejskiej czystości i kulturalności. Zwłasz­
cza w Niemczech — powiada — pomimo powsze- 

j chny kryzys, zauważyć można zdumiewającą, baj- 
i kową czystość. Ulice, to oni, czarci, pianą mydla- 
I ną myją. Schoay szorują każde rano. Kotom nie 
i pozwalają być no. schodach ani pod oknami, jak 
i u nas. Damulki prowadzą swe koty na sznurku na 

przechadzkę. Wszystko jest olśniewająco czyste. 
Nawet takie podizędne miejsca jak wychodki 
błyszczą niebiańską czystością. Chodzić tam jest 
przyjemnością i wcale nie obraża to ludzkiej god- 
i ości.

On też wszedł do tak podrzędnej instytucji. Pod­
szedł tak sobie, dla przyjemności.

— Ach, co za czystość, powiada — czarująca 
czystość, błękitne ściany, w wazach fiołki... Nawet 
odejść się nie chce z tego przybytku — mówi poe­
ta, rozkoszując się czystością.

Co u djabła? Nasz kraj jest pestępowy, ale co 
do czystości jesteśmy znacznie w tyle. Nie, tak

domośici. Schw arz w praw dzie stw ierdził, że u- 
dąło mu się nim dokonać parę wzlotów- z nie­
wiadomych nam  jednak bliżej przyczyn, możli­
wie, że groziło mu aresztow anie przez w ładze 
rosyjskie? porzucił on nagle Rosie i uciekł do 
Niemiec- Tu w yszukał przem ysłow ca, posiada­
jącego doświadczenie w kierunku budowy kon- 
strukcyi alum iniowych, mianowicie Karola Ber­
gera z  Westfalji, z którym  po raz  w tóry  przy­
stąpi do y  iizacii siwego pom ysłu P ięć la t 
trw ały tym  razem  mozolne prace m om ażow o- 
kons/trukicyjr.e i wreszcie w  roku 1895 Pruskie 
M inisterstwo W ojny o fd a ło  do dyspozycE prze 
prow adzania p róby w zlotow ej ooszar na Tem- 
pclhoiie, gdzie dokończono też końcow ych prac 
nad złożeniem całego korpusu sterow ca 

W roku 1896 sta tek  był już całkow icie z łożo­
ny , a jeszcze w  rok potniej nastąpiło  w ypełnie­
nie batonu w odorem  i próbny wzlot. Dziwnem 
zrządzeniem  losu nie było już danem Schwarzo­
w i doczekać się dokończenia sw ego dzieją, al­
bowiem tu l  p rzed  wzilotem zm aii nagle na krwo

być nie może. Powrócę ao Moskwy, hędę pual ii 
przekonywał, a Niemców stawiać będę za wz6r« 
Oczywiście u nas dużo dzieci jednostronrie od* 
nosi się do tej kwestji. Im, wiecie, nie cnce pi* 
sać się i czytać o tak błahych rzeczach. Ale jo* 
myśli sobie, przezwyciężę tę obojętność. Powró* 
cę i napiszę wierszyk o brudzie i nieporządku* 
Tembardziej, że u nas jest prow a d z o a a  w ła śa w f 
kami anta za czystością.

I tak nasz poeta siedzi za zamkniętemi drzwia­
mi, myśli, rozkoszuje się wonią fi >łków, marzy 
jaki to wierszyk skleci. Nawet już ter.*z tworzy, 
przychodzą mu rymy i wiersze. (Lj ś  w  ty m  r o ­
dzaju ■

„I w tym zakątku jest to  u wilka miłfl 
nawet i fiołków woni jest tu wbród...
Czyż naszym krajem przeszedł gdy A+tyla 
że zawsze znajdujem wszędzie tylko brudł...**

\ potem nucąc ostatni foztrott niemiecki „Aut 
Wiedersehen, Madame", chce wyjść na ulicę. Chce 
otworzyć drzwi, J e  o zgrozo... drzwi Jtę nie 
otwierają. Szarpnął kilkakrotnie klamką... Nic. 
Oparł się silno... Nic. Drzwi się nie otwierają* 
Aha, myśli sobie, wpadłem w pułapkę. Potem 
uderzył pięścią w czoło. Ja głupi, powiada do sie 
bie, zapomniałem gdzie jestem. Przecież w kapl* 
talistycznera państwie. Ttt u olch u  kaMf k lik

m ZOSZCZFNKO

P U Ł A P K A

" eppelin na szynach

V—) Nowy model wozu motorowego, konstrukcji prot. Krukenberga, używany ooecnit na linji Has*
nower— Berlin.

■ —— 1 —
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Straszna katastrofa lotnicza

(—) Samolot angielski „City of Liverp.aol“, należący do Imperial Airways, uległ — jak o tem douie-’ 
Sliśmy — katastrofie koło Di3.muide.-i, przyczem wszyscy pasażerowie w liczbie 12 — w śród nicł*i

4 kobiety — znaleźli śmierć.

Judaizm i jego stosunek do świata
zwierzęcego

tok. Sam wzlot udał Tę zresztą tylko połowic*, 
nic. albowiem statek , w zniósłszy się do pewnej 
wysokości, przeszedł próbę w  sterow aniu i m a­
new row aniu. jak na początek) w cale dobrze, — 
lecz ji&y zbliżaniu się do ziemi, wskwtoR niedo­
statecznego wyszkolenia 7-ałogi, rozbił się on do 
szczęr-nie. To było też powodem, żc Pruskie Mi­
tu,. a.-rstwo W ojny nie chciało kiuntć tego w y n a ­
lazku Utrzym ało się zdała od  wszelkich now ych 
.imprez ego rodz-aiu-

Natomiast żywo zain teresow ał się ty ,n  no- 
vy tn  syfcemem budow y sta tków  powietrznych 
hrabia Zeppelin, k tó ry  od wielu lat zajm ow ał 
się problemem żeglugi pow ietrznej i k tóry  bę­
dąc obecnym  przy próbnym  w zlocie moaeiu 
■Schwarza na Tempelhone, umiał należycie oce­
nić w artość tego w ynalazku- P o  zaw arciu  u- 
mowy z  rodziną S chw arza  i Bergiem, za łoży ł 
on finansowo zdrowo ufu-adowarie T ow arzy ­
stwo 'Akeyjrfai pod n azw ą: ,.QeseUschaft zur For 
derung  d e r Luftechiiffahr<t“. W  roku 1900 Tow a- 
Tzyct ivo to dokończyło budow y nowego stero­
w e a o zasadniczo tej samej, co poprzedni, kon- 
st r pKicii, a tyjiko znacznie udoskonalone go w  
szczegółach. Prótby tym  nowym statkiem  w ypa­
d ły  o tyle tpomy śilniej-. że po długich pertrak ta ­
cjach udało się wreszcie Zeppelinowi nakłonić 
rząd  pruski do w spó łpracy  i odtąd rozw ói tych 
Sterowców, dZeppelinami" nazw anych , przed­
s taw ia  sic lako jeden n ieprzerw any  łańcuch 
św ietnych  Zwycięstw techniki i geniusza ludz­
kiego-

Dziś w szalonym wyścigu zdobyw ania pow ie­
trza  oczyw iście skrom ne nazwisko żydow skiego 
kupca z  Zagrzebia poszło jakby w zapomnienie- 

_______________Inż- J- Ro -nblat'

Kadyks —  ojczyzna troglodytów
(—-) Jednym z krajów, posiadających olDrzymią ! 

ilość pieczar skalnych, zamieszkałych przez ludzi, 
jest bezsprzecznie Hiszpanja. Szczególnie gęsto 
rozsiane są wioski nowoczesnych troglodytów w 
okolicach Madrytu, w Aragonji, w Katalonji, 
zwłaszcza tam, gdzie znajdują się pokłady tzw. 
loessu. Przedmieście Leridy np. składa się całko­
wicie z mieszkań podziemnych, a widok setek lu­
dzi, wydobywających się co ran > z owych jaskiń- 
mieszkań i śpieszących do pracy, jest :zcmś jedy- 
I>em w swoim rodzaju. Największcn skupiskiem 
„troglodytów** w  Hiszpanji jest Kadyks — duży 
po rt wojenny. Z 35 iKW mieszkańców Kadyksu 
przeszło 2U.000 mieszka w jaskiniach.

„Jaskiniowcy** kierują się względami oszczęd­
ności przedewszystkiem, gdyż m aterjały budo­
wlane w  tej okolicy są bardzo drogie, a drzewa tu 
Jak na lekarstwo.

A rchitektura mieszkań — jaskiń jest bardziej 
skomplikowana, niż grot przedhistorycznych. U- 
i ł  lżenie wewnętrzne podziemnych domostw jest 
stereotypowe: szereg izb, wychodzących na ko­
rytarz, przedzielony kuchnią, w której wcale nie­
rzadko znajduje się instalacja gazowa, a oświe­
tlenie elektryczne spotyka się również od czasu do 
Czasu.

fenigami płacić trzeba. Może, myśli sobie, trze­
ba włożyć monetę to  drzwi się otworzą. Mechani­
ka. Djabli. Upiory. Skórę drą z człowieka. Chwa­
ła  Bogu, mam w  kieszeni monetę. Coby się sta­
ło, pdybym tak nie miał drobnych pieniędzy.

Wyjmuje z kieszeni pieniądze. Wykupię się, my- 
fcli sobie, z rąk t\cL kapitalistycznych szczupa­
ków. Włożę w  ich paszczę monetę lub dwie. Ale 
— widzi — gdzie to  włożyć. Żadnej skrzynki 
n u  otwont nie widać. Jakiś napis tu widnieje, 
• le  żadnych cyfr. Gdzie i ile włożyć należy — nie 
Wiadomo

Teraz, nasz poeta był w nieładu kłopocie. Prze­
straszy ł się. Począł lekko pukać. Nikt nie przy­
chodzi Począł nogami uderzać w  drzad. Słyszy... 
Ludzie nadbiegaja. Przychodzą Niemcy. Mówią 
swym djalektem.

Poeta prosi:
— Wypuśćcie mnie na wolność Bądźcie tak 

łaskawi...
Niemcy coś mówią pomiędzy sobą, szeptają. 

Z a je się, że nie wiedzą o co chodzi.
Poeta mówi:
— Gcnosse, Gcnosse, der Tflr, swołscz, nie o- 

tw iera się. Puśćcie mnie, proszę was, dajcie mi 
.womość; dwin godziny tu siedzę.

Niemcy pytają się:
— Sprechen Sie deutsch?
Tu poeta prosi już płaczliwie, błaga:

§ „Reprezentacyjne polowanie w Białowieży 
—m iało ciekawy przebieg... Zw ierzyny było b ar 
dzo dużo i n aw e t nmiej w y traw n i strzelcy mieli 
wiele okazji i nie wyjechali z pustemi ukom a- 
Strzelano tylko do grubego zwierza--- Ogółem 
padło 23 dzików, oraz wilki, kozły  i jeden lis-. 
O statniego dnia polow ania w ieczorem — urzą­
dzono tak zw aną po m yśliw ska „sztrekę**. iprzy 
której k ażd y  myślimy w ystąp ił z  ubitą przez 
riebie zw ierzyną— Goście byli zachw yceni.- 
przebiegiem polowania"-

O to wyjątki z notątk ; jaką niedawno ogłosiły 
pisuia- P rzyznam , że długo myślałem nad p y ­
taniem * Jaki zachw yt może wzbudzić w  czło­
wieku zabijanie ahoćby zw ierzęcia?

Odpowiedzi dotąd nie znalazłem- Ja, Żyd. te­
go nie rozumiem- Jakże inny jest nasz stosunek 
do zw ierząt, czy to daniow ych, czy  polnych — 
dzikich. W  narodzie pasterskim , jakim byliśm y 
od najdaw niejszych, bo już oo. czasów Abraha­
ma, w ykw Tła miłość do zw ierząt, lak, że obo ­
wiązki, iakic spoczyw ały na człowieku w  sto- 
suniku do człowieka, zostały  rozszerzone i na 
stosunek 'do zw ierząt.

Dwa.i myśliwi występują w biblii) Nitmrod ‘ 
Ezaw- Od obu odgranicza się żydostw o- Piet w 
szy  był. według Biiblji, królem  Babilonii (Berej- 
szit — Genes*s 10, 10). drugi został oicem szcze­
pu Bdoimitow, osiad łych  na górze Seir (Berej- 
sżit — Genesis 36, 9).

— Dęr Tiir, der Tur, otwórzcie.
Nagle za drzwiami odzywa się ktoś po rosyj 

sku:
— A co tam wy? — mówi glos rosyjski. — 

Drzwi? Nie możecie otworzyć?
— Tak, — dwie godziny już w o łm . Dostałem 

się w pułapkę.
Głos rosyjski odpowiada:
To są mechaniczne drzwi. Zapewne zapomnie­

liście spuścić wodę. Spuśćcie wodę, a drzwi się 
same otworzą. Oni umyślnie tak urzą izili, aby 
nikt nie zapomniał spuścić wody.

Znajomy nasz tedy uczynił tak jak .nu kazano. 
Nagle drzwi otw ierają się jak w bajce. Poeta, ko­
łysząc się, ostentacyjnie zamierzył do wyjścia.

Podniósł kołnierz palta i szybkiemi krokami 
zmierzał do bramy. Przed wyjściem personal oczy 
ścił go szczotką, wzięio od niego jakieś pienią­
dze i pnszczono do domu.

Dopiero na ulicy mój znajomy odetchnął i uspo­
koił się.

Aha, myśli sobie, ta wychwalana niemiecka czy­
stość to nic oczywistego Ci Niemcy wymyślają 
różne podstępy, aby popierać kulturę Gdyby tek 
u nas coś podobnego zrobili.

To uspokoiło mego znajomego i nucąc ,,Auf Wie- 
dersehen, Madame** kroczył z wizytą, jakby nie 
sie nie stało.

t zaryzykow ać hipotezę, iż by ł czas, ikiedy P r a ­
w odaw ca zakazał spożyw ania  mięsiwa- Dowód 
znajduję w  żądaniu mięsa którego łud na pu­
styni nie chciał się wyrzec (Szmoł — E^odus 
16) 3)- Żądanie ludiu nie było uzasadnione b ra­
kiem mięsa, bo, że trzodę posiadał naród w  

j wielkiej liczbie, św iadczy w erset (Szmot — E- 
j xodus IZ, 38). Sądzę, że chodziło tu o obalenie 

zakazu- Praw odaw ca s ta ra  się iednak ograni­
czyć koiiisuimaje mięsa Dzieli zw ierzęta, ptaki i 
ry b y  na doŁwokme i niedozw olone do jedzenia-
A dozw alając spożj wania m ięsa pew nych zw ip 
rząt, zakazuje picia ich krw i, m o-ywuiąc: bo
krew  jest duszą (Dewarim — De me runom icm 
J2. 23)- Oto oskarżenie, jaljfe rzuca praw odaw ­
ca  ludowi) pożądającemu m ięsa: W iedz, że je­
dząc mięso, pozbaw iasz stworzenia duszy, ży ­
cia!

Również ofiary zw ierzęce zostają zredukow a 
ne za czasów  króla Jo n asza , a to dzięki rew o­
lucyjnemu przew rotow i w dziedzinie życia reli­
gijnego- iaki uczyniło odkrycie P ism a (Księgi 
..Dewarim — Deuteronoinium“ tylko w edług De 
VVette‘a). Liczne ołtąrzyska. jakie znaidow ały  
się prawie w  każdej rodzinie, zostały zburzone, 
a  pozostawiono jedynie Św iątynię jerozolim ską, 
jako miejsce składania ofiar. 1 rudno nam  w y o ­
brazić sobie dzisiaj, jak rewolucyjnym by ł ów 
czyn- OMarzy&ko by ło  1'edjitnejf miejscem. łą- 
czące-m człowieka z ogiern, a miało zostać zbu- 
czącem  człow ieka z  Bogiem, a miało zostać zbu 
rżenia w szystkich bożnic i pozostaw ienia jednej 
dla całego kraki- Jak  zareagow ałby n a  to lud? 
A jednak Piwno nie donosi o jakichkolwiek buu 
tach ludności, irim o, że były one już znane w 
czasach bilbiiinych, naprzykład po śmierci Salo-, 
mona- M ożnaby stąd w yw nioskow ać, że ofiaro­
w an ie  zw ierzą t nie było zbyt popularne w śród 
ludu- Jednak i przeciw temu ofiarowaniu, choć 
w  ogran 'czonej mierze, w ystępują prorocy, jeśli 

1 ono i tylko ono m a być odkupienie ni grzechów 
j daw nyoli. dla popełnienia nowych (Jezajasz, 
j Amos i inn.). Szczególnie w idoczna iest miłość 
' do zw ierzęcia w Pięcioksięgu, którego bohate­

rem jest prorok, zbawca- pasterz, Mojżesz- ..Gdy 
zobaczysz osła, w łasność tw ego wroga, ugina­
jącego się pod ciężarem , pom óż mu (SŁmot — 
Exodus 23- 5). Miimo. że człowiek wie, iż w róg 
i eg o zubożeje, gdy  o s :o ł się przepracuje, powi­
nien zarom nieć o swej nienaw iści i ra tow ać 
zwierzę. A w  dniu sobotnim, kiedy człow iek od 
poczyw a niechai odpoczyw a i zw ierzę — naka­
zuje p r?ykazanie. A tak zw ani ,ciem ni" talmu-. 
dyści. zabronili ludowi odwiedzać cyrki, gdz e 
rzucano ludzi w paszcze zgłodniałych zw ierząt, 
lub puszczano zw ierzęta dla wzajemnego poże­
rania się- Obcffm ow ocem  b y ły  cyrki w  Judei 
przeszczepione zo sta ły  przez królów z  obcego

Miłość do zw ierzą' b y ła  tak  wie'ika, że śmiem
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Dolary na taśmie bieiq<ej

i(—) Obrazek z mennicy państwowej w Waszyngtonie: liczenie banknotów. — W arto przy tej : poso- 
buoici zaznaczyć, że w Stanach Z je ii. z powodu braku pieniądza w obiegu drukuje się dwa miljar-

dy dolarów w przyspieszonem tempie.

■roaiu — i^umejskiego-
; Nasi pierwsi królow ie byli z  pośród pas-terzy 
w ybran i — Saul i Dawid- 

Zakończę legendą o M ojżeszu:
W idział raz Mo-iżesz, jak słaby  ptak  ucieka 

p rzed  orłem więc przy tu lił uciekającego i ochro 
;nił- A o rzeł k rążył dokoła proroka — głodny.

W ięc odciął M oiżesz Kawał swego m ięsa na ra  
mieniu i rzucił orłowi- P tak  słaby  ocalał.

Choćby to tylko legenda, to przecież zm usza 
człowieka do głębokiego zastanow ienia się nad 
narodem , k tó ry  taką legendę w ysnuł o sw ym  
proroku. Meir Bossak

NA PODBÓJ AKKTYd Y.

3(1 « M  Ukpółnocy
.Droga północna przez Arktydę ma się stać norm alną drogą kom unikacyjną— mówi znany sowiecki 
badacz polarny pr-<. O. Schmidt. — Program podboju Arktydy w r. 1933. — Przyszłe sowieckie 

wyprawy polarne. — Łamacz lodów, radjo, samolot wśród lodów północy.
(Korespondencja własna).

i szukowa-łjYwancGwa. KiDka innych oddziałów ulo-Moskwa, w marcu 1933 ff.entropre *=)
, (!) Kwest ja wyzyskaića krajów biegui. owych 

północnych stale jc-.st przedmiotem rozważań mia­
rodajnych czynników sowieckich. l7t||-'gigantycz­
nej podróży łamaczu lodów Sili:.jakowa pracz 
Ucean Lodowaty Północny z A nhanglel-ka do 
Wladywostoku przystąpiono w Związku Sowietów 
do utworzenia Głównego zarządu morskiej drogi 
północnej. Kierownikiem tej instytucji zamiano­
wany został znany badacz polarny, uczestnik sze­
regu wypraw polarnych, prof. 0 . J . Schmidt.

Ocean Lodowaty — mówił prof Schmidt do 
przedstawiciel5 prasy — musi się ctać normalną 
drogą, którą corocznie latem przepływać będzie 
od ujścia rzek syberyjskich karawana okrętów w 
kierunku Dalekiego Wschodu. Taka jest nasza 
peispektywa. iGzy osiągnięte to będzie r,u dłuższym 
czasie.?

Główny zarząd północnej drogi raorslkiej. utwo­
rzony przez Radę komisarzy ludowy ch opr cowąl 
plan działania, tak. aby podstawowe prace wyko­
nane były już w latach 1933—34. W związku z tem 
w tym roku urządzi się kilka wypraw łaniaczćw 
lodów Również ,.Sibirjakow“ przedsięweżmie no­
wą wyprawę z Archangielska do WładywostcKu. 
Uzbrojeni w doświadczenia z roku ubiegpgo — 
mówił prof. Schmidt — rozszerzvmy progr; m. 
Uzbrojeni w doświadczenia z roku ub. — mówi 
prof. Schmidt — rozszerzymy program. Zwn dzimy 
wyspę Wrangla. gdzie ma być znów wybudowana 
stacja radjowa i gdzie założona będzie baza dla 
badań nauuowycn we wschodniej części Oceanu 
Lodowatego.

Drugi łamacz lodów przedzierać się będzie w 
kierunku Ziemi Północnej i przylądka Czeljuskina 
W yprawa ta zluzuje załogę obu stacyj polarny c-h 
i osadzi nowy oddział na przylądk ■ Ołowianem. 
Oddział ten ma za zadanie zbadać użyteczność wy­
kopalisk znalezionych przez znaną wyprawę U-

kuje s ę  w różnych miejscach w rej tnie ujścia Ch.a- 
tnngi, gdztOj skład goelogiezny mów: o prawdopo­
dobieństwie istnienia bogatych łożysk naftowych 
W dolnym biegu Leny rozpocznie ■ .ę \vydr bywa­
nie węgla. W ten sposób uzy knny zostanie opał

dla o krętów odbywających podróż ua tym odcinku.
Dotyehcaas tylko zachodnią część oceanu, .Morze 

Karskie uważać było można za zdobyła, — mówił 
dalej prof. Schmidt. Coroczne wyprawy w okolice 
.północno stały  się już częścią życia arklyczuego. 
Droga od ujlścia Oby i Jeniseju je :t utorowana i 
zdobyta. Tego roku przedrięweźmiemy dalszy 
krok; na. polecenie rządu sowieckiego wy-.yłamy 
pierwszą, karawanę z Europy do ujścia. Leny. Wy- 
p rtw a  ta  walczyć niu.-.i z wielkienii trudnościami. 
Nietylko że trzeba przedzierać się przez lody mo­
rza Karskiego, w czem jesteśmy już doświadczeni, 
ale musimy opłynąć cały pólwy. ep lajmir?ki. 
gdzie w rejonie przylądka Czeljuskina bezwątpie- 
ma nagromadziło się olbrzymie mnostwo lodu.

Pierwsza karawana do ujś^a Leny jest próbą wy 
prawy do Oceanu Spokojnego, jaka przedsięwzię­
ta  będzie w roku 1934. Chodzi prz-dev „zystkirm
0 to, aby wytworzyć doskonałą sieć stacyj meteo­
rologicznych i radjowych. Podczas ostatniej wypra­
wy „Słbirjakowa" założyliśmy już kilka 'tacy j i 
obecnie musimy stacje takie zatfcrŻYĆ na wyspach 
nowosyberyjskich, w zatoce Tiksi, u ujścia Leny
1 Cnatangi. Konieczny jest również wywiad po­
wietrzny. Siły lotnicze trzeba mieć nietylko na pa- 
łubie, ale i na brzegach. W tym telu na wyspie 
Dicksona. w przylądku Północnym i Ce]junkina u- 
tworzone będą bazy lotnicze, z któivch każda roz­
porządzać będzie dwoma samolotami. Samoloty po­
zostaną tam i przez zimę, aby mogły w tym  czasie . 
obserwować ruch lodów i wogóle zbierać matetjai 
na podstawie którego modnaby opracować prawi, 
dla tego ruchu. Będzie to pierwsza próba całorocz­
nej pracy samolotów za kołem polamem.

Chodzi nam również o przeprowadzenie badań na 
wybrzeżach, stwierdzenie głębokości, nakreślenie 
map, szukanie zatok, miejsc dla zakotwiczenia, do­
godnych miejsc dla ulokowania! samolotów, ozna­
czanie spławności wody i wyszukanie miejsc, w 
Których miałyby stanąć latarnie.

Wszelkie wielkie prace będą skoncentrowane w 
ogólnej wyprawie pod1 kierownictwem znanego ba­
dacza polarnego N. N. Urwancewa i młodego a e- 
nergicznego B. M. Miehajłowa. Prace naukowe 
skoncentrowane będą nadal w Wsoschzwiązkowym 
Instytucie Arktycznym.

Na szerszą skalę przedsięwzięte zostaną prą :*? w 
kierunku gospodarczego opanowania Północy. 
„Komseweroput“ (handlowa droga północna) po­
łączyła się z zarządem morskiej drogi północnej 
i na wniosek rządu instytucja ta  zostanie zreorga­
nizowana tak, że wytworzone będą trzy samodziel­
ne trusty: Obslko-Jamalski, Tajmirski i ‘Jakueta.

Tak mniej więcej przedstawia się program pnd- 
j boju Arktydy w roku 1933. Nie ulega wątpliwości, 

że wyprawy w roku 1933 i następne przyczynią się 
do gruntownego poznania tajemniczego kraju wieoe 
nego lodu. St. Ogr

To i owo
Gdzie i ak długo trwają  
mandaty poselsk ie?

§ Najdłuższy okres trw ania m andatów  posel­
skich w ykasuje Czechosłowacja, gdzie w ybory  
do parlam entu odbyw ają się co 6 lat- Z pośród 
38 państw  europejskich w 16-tu okres trwania 
m andatów  poselskich w ynosi 4 la ta ; co ipięć la1 
natom iast odbywają się w ybory w  Anglii. Irlan­
dii, Italii, Polsce i na W ęgrzech- W  Norwegii. 
Łotwie. FmlaniJji i w Estonii w ybory odbyw ają 
się co 3 lata-

Nowy rodzaj loterji 
z Hifetdw tram wajowych

§ Dyrekcja tram w ajów  miejskich w  Grazu 
(Austrja) w prow adziła ciekaw ą inowację w celu 
zwiększenia frekwencji w  tram w a'ach  Oto co* 
dzień trzy  num ery z pośród biletów tram w a.0 - 
w ych w ygipw aią. a szczęśliwi pasażerow ie, 
których bilety w yszły  w  ciągnieniu- otrzym ują 
raczki żywnościowi e w artości 50 40 ’ 30 szy­
lingów

w i  ł ą c z n y m i d o s t a w c a m i
TAMIRADU

I PRODUCitN-

są dwa kraje — Belgja i Czechosłowacja, które 
pokrywają dziewięć dziesiątych zapotrzebowań na 
rad i preparaty radowe. Belgja posiada kopalnię 
uranu radowego w kolonji swojej w Afryce środ­
kowej, Czechosłowacja — w Jacny nowie (Joa 
chimsthal). Oba te kraje sprawują faktycznie mo­
nopol produkcji i sprzedaży radu i regulują cenę 
na rynku światowym. (—)

NOWY PIERWIASTEK.
(—) Znany chemik francuski, Urbain, zakomuni­

kował na posiedzeniu Akademji Nauk, iż w labo- 
r r  tor jurni Curie- Skłodowskiej dokonano odkrycie 
nowego, nieznanego dotąd pierwiastka, którego 
waga atomowa mieści się między wagą samarium 
a neodynu. Pierwiastek ten jest bardzo rzadki w 
minimalnych cząsteczkach. Odznacza się on dużą 
radioaktywnością pod wpływem działania promie 
ni beta. .

W ŚWIECIE FILMU.
(—) ,,Film Daily" donosi, ii liczba ogólna kine- 

n atografów na całym świeci? wynosiła w roku 
ubiegłym 60,492, z czego 33,963 dźwięk) ve. Nn 
pierwszem miejscu znaj iowaty się, zacz prosta, 
Stany Zjednoczone gdz:e rwanych było 18,333 kin 
a w tem 14,405 dźwięki) vycj.
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Córeczki mikada

(—) Wielką popularnością cieszą się 'V Japonii lrzv córeczki cesarza japańskiego. Oto one na na­
szej rycinie (od lewej ku prawej): najnłodsza kslę żniczka Alsuko Yorinomiya liczy 2 la ti, Kasuko 
Takanomiya — 4 lata i Szigeko Te run o nivn — 8 lat. Synów japońska para cesarska nie 'na, toteż 

za przepuszczalnego następcę tronu ucho dzi brat mikada, książę Yntuhito Chiehibu.

List wiosenny z Katowic
(—) Niema jeszcze właściwie wiosny na naszym 

■ smutnym świecie, ale wieje już jakiś wiew pogo­
dniejszy z nieba. Natura nic zna wicczaego kryzy­
su, wiecznej zimy, jak nasze życie gospodarczo, i 
zawsze po najcięższej nawet, najbardziej ponurej 
Zimie, przychodzi piękna i wesoła wiasna. Trze­
ba więc napisać list wiosenny z Katowic, choć ma­
ło jest jeszcze wesołych nowin, klóremi chciałby 
się korespondent podzielić z czyt.unikami pisma.

A więc żyjemy pod znakiem kat istrafy hitlero­
wskiej w Niemczech. My, tak blizko togo pieklą 
mieszkający, odlegli zaledwie o kilka kilometrów 
od granicy tego kraju, który jaszcza wczoraj, 
niedawno całkiem, byl dla ealcj Europy wzorem 
porządku i życia „in geordnetaa Vt rhailnisscn" 
Gdzie było Żydom lak dobrze jak w .Niemczech, 
gdzie się czuli tak integralną częścią państwa, 
gdzie zasłużyli się w każdej dzrn.Izmie — w k ra ­
j d  E instoina, Zweigów. Wassermanna i wielu in­
nych? A przecież bestja hitlerowska o tein wszyst- 
l:iem zapomina i nie przebiera w środkach, by 
pozbyć się wszelkiuni silami tych najszlachet- 
fdejszych obywateli, jakimi byli Żydzi niemieccy. 
.Wieczna tragedja żydowska...

Charakterystyczne jest stanowisko tutejszych 
Żydów niemieckich wobec strasznych rzeczy w 
Niemczech się dziejących. Elidzie ci, wprost wie­
rzyć nie chcą temu co piszą gazdy. Ale nagie Ta­
kty przekonuje ich, że to nie przykry sen, ale smu­
tna i nieubłagana rzeczywistość. Jaszeze tydzień 
temu wielu z nich wr rozmowde ze mną jako z pol­
skim Żydem, usprawiedliwiali wypadki niemiec­
kie powiedzeniem, że porządnemu Żydo.vi nic się 
rie  stanie, że to tylko Żydów socjalistów i komu- 
r.ystów męczą i torturują. Ale. wieści o wypędza­
niu sędziów i adwokatów i  s il salowych, a leka­
rzy ze szpitali zrobiły sw jje, i ludzie ci z w yra­
zem bezgraniczni?) rozpaczy w oczach zaczynają 
wierzyć w rz oczywistość tego barbarzyństwa w 
dwudziestym wieku. W Gliwicach lapadiięto  w 
sądzie i niemiłosiernie pobito radcę socawiedli 
wosci i honorowego obywatela Gli ,vic, adwokata 
Kochmanna. Tego Kochmanna. który tak się za­
służył dla Gliwic, że mianowano go honorowym 
Obywatelem tego nrasta Niedawno prasa pod sen- 
SŁcyjnemi tytułami ,.Hitler całuje Żydówkę w rę­
kę", doniosła, że Hitler jest częstym gościem w 
domu dygnitarza włoskiego w Berlinie, którego 
żona jest wnuczką rabina. Jest to właśnie córka 
tego adwokata Kochmanna, którego niemiłosiernie 
pobito. W piąiek przybyły do Katowic dwie ro­
dziny bogate z Dusseldorfu, które wykazano z Nie­
miec i którym nie pozwolono więcej podjąć z 
banku, jak tyle. ile potrzeba na podróż 1 > granicy 
pelskiej. Odbyło się specjalne posiedzenie Gminy 
żydowskiej w piątek, która w tej spraw ie połą­
czyła się z wojewodą śląskim celen podjęcia In­
terwencji Niewiadomo dokąd to  wszystko zapro 
wadzi, -lemherdziej że hydra hitlerowska za0.yna 
już wchodzić w zakres prywatnej własności i koo- 
Gsfyąwać meją'ka Chyba nie skończy się to zbyt 
cMorte dit> Niemiec, jeżeli bęizie chodziło o oby­
wateli [Męskich ; o wielkie posiadłości w tutej­
szym przemyśle oaronó* niemieckich...

Żydzi więc niemieccy arccjrz di... Czy jednak bę­
dzie ta nauczka d la  Żydów niemieckich długotrwa­
łą? Bylcin w ze.S7.lym tygodniu w G dińsiu  i mia­
łem małą próbkę iego, co się w Niemczech dzieje, 
.choć tutaj jest się niby pod opieką Ligi Narodów. 
Żydzi żyją w niebywałym strachu, a wprost nie­

miło jest wyjść na brunatne wprost ulice w aie- 
czielę rano. Nie wolno im wprawdzie urządzać 
pochodów na terenie wolnego Miasta, ale zmierza­
ją do zamkniętych ;ul na swe mityngi i zalewają 
ulice swcini niesamowitemi mundurami brunatne- 
mi. Z ulgą wkracza się na teren Polski w Tczewie 
i współczuje się z tymi, którzy w Gdańsku zostać 
muszą. W Gdańsku daje się narazić katastrofa hi­
tlerowska odczuw ać w post i ci ciągle -osnącego 
bojkotu wszystkiego co żydowskie i polskie. Miej­
my jednak nadzieję, żc bojkot ten bęizie pyrrhu 
sowem zwycięstwem dla Gdańszczan, na którem 
cni sami najwięcej stracą.

Czekamy więc lutuj na Śląsku na daiszy rozwój 
wypadków' w Niemczech, krzepiąc się nadzieją, że 
przecież międzynarodowa protesty ŻyJów całego 
świata wskórają coś i zmuszą bestję hakenkreu- 
zierowską do uspokojenia swych wojowniczych 
temperamentów

Zresztą nic nowego w Katowicach. Żyje się mia­
nowicie pod wrażeniem tych ooiurych wiadomo- 
ści z Niemiec, no i... procesu G >rgono v-?j. Gdzie 
jesteś, słyszysz namiętne roz no vy na te n a t tego 
tak sensacyjnego procesu. Tutaj, zdała od Lwowa, 
ma Gorgonow’a raczej wielu zwolenników. Gdyby 
ją teraz znowu skazano, powinna się obrona sta- 
icć o kasację ponowną i skierowanie tej sprawy 
przed trybunał śląski. Tutaj raczej nie lubią „ar­
tysty" Ze.remb}'. A gdyby istniały tut aj sądy przy­
sięgłych, napewnoby ją uwolniono, jak tu mówią 
..z braku dowodów winy" lub też nawet dlatego, 
że nikt nie chce wierzyć w to, by ta kobieta, któ­
ra tyle prób wytrzymała i nie załam ała się, — do­
konała mordrrstwTa. Ale któż zbada ouszcz litew­
skich przepastne krainy i tajniki duozy Kobiety, i 
to o południowym dalmnckim temperamencie?

A gospodarczo? — dalej bryndza, choć jeszcze 
nie majowa. Znowu minął jeden sezon i przyniósł 
rozczarowanie, teraz wszystko przygotowuje się 
do sezonu świąt wielkanocnych. Oby chociaż ten 
dopisał!

Katowice, w marcu 1933.
Dr. Adolf Schfeier.

«elem um knięcia przerwy w wysyłce pisma, 
orosimy o  rychle odnow ien ie  prenumeraty 

na miesiąc KWIECIEŃ 1933

Pralń zakończeniem zwartego konkursu
rozrywkowego

ROZWIĄZANIE ZAGADEK NR. 24 i 25.
Go to jest ? 1) Potop — potop, 2) Ul — Lu, 3) A- 

rak — kara, 4) Nii — lin, 5) Ronin — Amor. Ca­
łość: Purim.

Szarada: „Nowy Dziennik".
TRAFNE ROZWIĄZANIE

zadań Nr. 24 i 25 nadesłali, uzyskując po 3 punkiy: 
Szaradzista, Berta Gartner, Selim, Sulamit, Janka 
/, Tarnowa, S. Wietschner, II. C. J., M. Czapnickl. 
H. J. L., El- Ma, Markowicz, Alfred Hubler, M. 
Butlertass, Ben, Marabut, Jotes, En- De, Alfred 
Mnntel, Chofszija. Camilla, Tosia Krzeszowice, 
Fela Langerówna;

2 punkty uzyskali: K lara L , Fr. Blaustein:
J punkt uzyskał; Jan Abrahamer;

Obecny stan konkurs^
38 punktów: Szaradzista.
37 punktów: Markowicz, El- Ma.
36 punktów: Ił. C. .J, M. Czapnickl.
35 punktów: Selim.
34 punkty: Marabut, Chofszija, Tosia Krzesz o- 

wice.
33 punkiy: En- De.
32 punkty: M. Butterfass, Ben.
30 punktów: A. Mantel. Jot- es.
29 punktów: Camilla.
28 punktów: A. Hubler.
27 punkiów: Janka z Tarnowa, H. J. L 
25 punktów: Fr. Blaustein.
23 punkty: Czwartak, S. Wietichner.
22 punkty: Berta Gartner.
21 punktów: Sulamit, 6666.
18 punktów: Fela Langerówna.
15 punktów: K lara L.
18 punktów: Jan Abrahamer.

Posiadacze mniejszej ilości punktów odpadają, 
wobec nienadeslania rozwiązań zadań Nr 24—25.

losow  anie ragród
odbędzie się we czwartek, dnia 1.3 kwiotnia br. o 
godz. 5-tej popoł w lokalu naszej rełakcji.

TRZY NAGRODY.
(—) O pierwszą nagrodę (Dr. O Thon: Zipnistl- 

sche Essays) ubiegać się będą mogli posiadacze co- 
r.ajmniej 38 punktów. Liczbę tę osiągane mogą po­
siadacze 33 i więcej punktów.

Do losowania drugiej nagrody (Bertrand Rus­
sell: „Podbój szczęścia") dopuszczeni będą posia­
dacze conajmniej 30 punktów, oraz ci, którzy nie 
uzyskają pierwszej nagrody. Do lo io v an ia  tego 
mogą dojść posiadacze 25 i więcej punktów.

Wreszcie o trzecią nagrodę (bezpł łtny abona­
ment miesięczny „Nowego Dziennika") ubiegać stę 
będą mogli pozostali uczestnicy konkursu pod w a­
runkiem, że przyślą conajmniej częściowe rozwią­
zania zadań Nr 26—28.

Twój organ
sta£e w obronie Twoich 
praw i interesów

Co Ty
dafesz Twemu organowi?

Czy ais er ujesz
„Kemu Dzi«nnlK“ T
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0 nowych spostrzeżeniach nad zarazkiem 
gruźliczym i metodach walki z gruźlicą

§ D 24 m arca 1882 r- i-est -wiekopomni dla 
tnedlycymy. W tedy  to  bowiem, do n iedaw na nie 
uAnaay, SKromny lekarz wiejski. R obert Koch: 
przedstaw ił w  Towarzystwie Fi^jologicznem w 
Berl-jn'e najm iększym  pow agom  naukow ym  do­
robek  sw yćh źmudnycłi prac- z k torych niedw u 
m aozr^e w ynikało , iż gruźlica, ta klęska społe­
czna całej niem al ludzkości, iest chorobą, w y­
w ołaną ipnzez bakterje B akterje te, zw ane od 
k h  odkryw cy

prątkami Kocha,

można zobaczyć po zabarwieniu pod m ikrosko­
pem, m ożna śledzić ich , o zwój czy to  na odpo­
wiednich pożyw kach, czy  też w  organizm ach 
zwierząt.

Dzięki R obertow i Kochowi znam y wroga- 
fctćrego m usimy w  m iarę możności zw alczać i 
tęp‘ć.

O dtąd badania nad bakterjam i posuwają się 
system atycznie naprzód i uświęcone za czasów 
Kocha pewniki, ulegają dalszej rewizji w  dąże­
niu do praw dy- 

R obert Koch nauczył nas rozpoznawać lase- 
cznik gruźliczy o określone? stale postaci i wiei 
kości- k tó ry  chociaż w idoczny tylko pod znacz- 
■rem powiększaniem  w  m ikroskopie, test jednak 
tak  duży, że  nie przechodzi przez sączek porce­

lanow y-
\ Otóż Fontes w roku 1910 przesączy1 ropę- 
pochodzącą z gruczołów  limiaty cznych gruźli­
czej śwuniki morskiej, przez taki sączek- Chociaż 
<w 'przesączu nie zauw aży ł żadnych baktery j, 
fco stwieidz-'}, że  po w strzyknięciu tego przesą­
czu zdrowej św ince morskiej w ystępow at u niej 
(obrzęk gruczołów  Hmfatycznych- Dalsze szcze­
pienia tego gruczołu zdrow ym  świnkom mor- 
■skim sprow adzały  u nich w yraźne schorzenie 
gruźlicze organów , w  których m ożna było 
..twierdzić obecność typow ych prątków  Kocha- 

Z tego dośw iadczenia w ysnuł wniosek, że o- 
prócz typow ych laseczników Kocha istnieją je­
szcze przesączalne postacie zarazka gruźlicze­
go niedostrzegalne dotychcząsowem i metodami 
badania, tak zw any

,.ultravirus"

Spostrzeżenia Fontęsa tak bardzo odbiegały 
d powszechnie w ów czas panujących .poglą­

dów . że nikt ich pow ażnie nie brał pod uwagę- 
Dopiero w 12 lat później, t. j. w  r. 1922 : 1923 
ostrzeżenia Fontesa potwierdzili V audrem er i 

Manduroy- W  następnych  latach Calmette, Va) 
!s, Arlo"'ng we Franci', a w  Niemczech Lidia Ra 
inowraz stwierdzają niew ątpliw ie swemi bada- 
“ami istnienie przesączataych zarazków  gruź­

licy w  organach  schorzałych, gdzie znaidu ą sie 
łazem  z tyęowem i lasecznikami Kocha albo też 
<fine.

Zjadliwe, przesączalne zarazka gruźlicze s'-- 
jpieją we krwi- w mleku. w moczu i w wydzieli- 
ach wielu gruźlików przesącz  po przepuszczę 
iu tych cieczy przez sączek porcelanowy- 

w strzyknięty św ince morskiej, sprow adza cb- 
rzęk gruczołów, a w  gruczołach iych możr.a 
uż znaleźć ziarenka lub laseczki, a czasem  1 ty ­
powe prątki Kocha- Dalsze przeszczepiania na 
w ierzęta sprow adzają w nich zmiany, w k t ó- 
ych m ożna rozpoznać prątki Kocha 

Do niedawna panow ało mniemanie że ma(k> 
ruźlicze przynoszą na świąt zdrowe dzieci

dopiero przez styczność sw ą  zarażają je po u- 
rodzenm-

Jeśli jednak istnieją przesączalne zarazki gru 
źlteze, to nasuw ało  się badaczom przypuszcze­
nie, że w  łożysku zarazki te przechodzą z ła 
twością z organizm u m atki do płodu- W  istocie 
Caknette. Valtis, Boąuet i Negre wstrzykiwali 
zdrow ym  ciężarnym  św inkom  mor ikim prze­
sącz grucflicay do traewme! i spostrzegali, że 
płód szybko ginął w  następstw ie intoksykacji 
lub w y k azy w ał przerost gruczołów , w  których 
znajdowali typow e piątk i Kocha. Doświadcze­
nia te  potw ierdził Arloing, Dufourt, Van Beu«- 
den, Lidia R abinow icz i wielu innych- Możność 
przenoszenia gruźlicy z  matki chorej na  płód 
również u ludzi potw ierdziły  spostrzeżenia Cal- 
m etj‘a i jego szkoły w  klinice położniczej w  P a  
ryżu na now orodkach i płodach matek gruźli­
czych- W  4 piątych w ypadków  następuje

zakażenie wśródlożyskow e-

Caknette przypuszcza, że tern groźniejsze jest 
zakażenie, im wcześniej ono następuje- Śmierć 
płodu w łonie matki naatępułe, jeśli zakażenie z 
matki gruźliczej przeniosło się w ciągu 6 p ierw ­
szych miesięcy ciąży Niekiedy noworodek tak 
zakażony ginie w parę  tygodni po urodzeniu- 
Jeśli zarazek  gruźliczy z matki przeszedł do 
płodu io p L to  w późniejszym okresie ciąży, to 
zakażenie jest ocibrotSiwe, zm iany gruźlicze nie­
znaczne znikaią bez śladu, przyczem  now oro­
dek Jest do pew nego stopnia uodporniona

T ak  w ięc, podobnie jak lues, także i gruźlicę 
można nabyć w  tonie m atki przez zakażenie 
w śródłożyskow e. Gruźlica ta będzie tein cięż 
«zą, im wcześniej nastąpiło zakażenie w :z a s e  
ciąży.

Nasuwa się obecnie pytanie, czy odkiycje zja 
dliwej, przesączalne! form y bakteryj gruźli­
czych pociągnie za  soba zm ianę dotychczaso­
wych naszych metod w alki z gruźlicą 2 

T ak  jednak nie jest. W  poszukiw aniu praw dy 
posunęliśmy się w praw dzie od etosów  Kocha 
naprzód, m etody w alki z  gruźlicą pozostają je­
dnak bez zmian- 

Bez względu bowiem na  to, iakiemi drogami 
następuje zakażenie, w skazania do ochrony 
przed gruźlicą zawsze są te same- M usimy w 
pierw szym  Tzędzie uodpornić organizm  przeci­
wko gruźlicy.

N ależy przeto odżyw iać się dostatecznie- 
Należy w ietrzyć m ieszkania i przebyw ać du­

żo na świeżem  pow ietrzu.
N ależy unikać stałej styczności z chorym  na 

„otwartą gruszlicę-
Jeśli stw ierdzono o tw artą  gruźlicę płuc, to ze 

względu na  dobro chorego, należy umieścić go 
w sanatorium  lub w szpitalu- Jeżeli zaś z p rzy ­
czyn  od n as tak  często  niezależnych, musimy 
go zatrzym ać w  mieszkaniu to należy w pier- 

'w szym  rzędzie możliwie oddzielać dzieci od 
chorego. Cnory pow inien mieć w łasn y  pokój, 
a w  każdym  razie nie powinien z nikim dziwić 
swego łóżka- 

Jak  należy w  drobiazgach, w tym  w ypadku 
bardzo w ażnych, w szystko urządzić, b y  chorenut 
zapew nić leczenie, a otoczenie tego uchronić od  
choroby, na  to niezbędną jest rada  lekarza- Mo* 
że jed udzielić każdy lekarz p ry w atn y  lub pora* 
dn a przeciwgTuźIicto, k tó rą  posiada obetu ie  W 
Polsce niemal każde miasto-

O witaminach
(—) Do niedawna medycyna wogóle aie wiedzia­

ła  o istnieniu witamin. Dopiero w ostatnich cza­
sach badania naukowe wykazały, że w środkach 
spożywczych znajdują się jakieś bliżej nieznane 
substancje, które są organizmowi niezbędne do 
normalnego życia. Obecnie znamy ich już pdęć, o- 
znaczonych kolejnemi literami alfabetu. Wszystkie 
one są zawarte w środkach spożywczych w bar­
dzo znikomych ilościach, muszą jednnu wywierać 
działanie bardzo silne, skoro nawet stały brak tej 
odrobiny powoduje w organizmie ściśle określone 
zaburzenia Zawartość witamin z a t-n  określa się 
negatywnie, przez oznaczenie ilości, wystarczają­
cej do zapobieżenia tym zaburzeniom albo ich usu­
nięcia.

W itamina A. zaw arta w mleku karmiącej matki, 
wpływa dodatnio na wzrost niemo wląt. Przy jej 
braku niemowlę choruje, wzrost jego postępuje 
zhyt powoli, rogówka robi się grubsza.

Witamina B. zaw arta jest w zewnętrznych po­
włokach ziarenek ryżu. Przy dlugotrwałem spo­
żywaniu łuszczonego nyżu, jako wyłącznej niemal 
potrawy, jak się to Jzieje np. w Japouji, wystę­
pują objawy paraliżu oraz choroba beri- beri, tak 
pospolita w krajach, gdzie ryż stanowi główne po­
żywienie.

Brak witaminy C. powoduje szkorbut, występu- 
jacy np. na okrętach, których załoga żywi się J

przez czas długi wyłącznie konserwami i sucha­
rami.

Brak witaminy D. wpływa ujemnie na proces 
wapnienia kości i staje się przyczyną tzw. „angiel­
skiej choroby" czyli krzywicy (rachitis)

Witamina E potrzebna jest do fuikcyj rozrod­
czych organizmu i znajduje się >r-iwd .rpodobnie 
we wszystkich środkach spjżywzzych.

WTitaminy zawarte są prze vażnle v -urowych 
owocach i jarzynach. Przez cwyczajne gotowanie 
ilość ich się zmniejsza, ale to, ;o powstaje, zawsze 
jeszcze wystarcza do pokrycia zap >t *zebowania 
człowieka d iroslego. Dzieci p Jtrzebują naogót 
więcej witamin, niż dorośli, Bardzo obfite w wi­
taminy są pomidory i to w witaminy wszelkich' 
rodzajów. Witamina C. znajduje się w wielkiej i- 
lości w pomarańczach, cytrynach, a także w jabł­
kach.

W arzywa zabarwione, jak buraki, marchew itp. 
zaw ierają witaminę A. w wielkich ilościach, nie- 
zabarwione, jak piet-uszka, biała kaousta itp. — 
nie posiadają jej wcale. W itamina B. we wszyst­
kich warzywach znajduje się tylko w ilości zniko­
mej. Obfita jest natomiast zawartość w warzy­
wach witaminy C., która zjiajduje się jeszcze na­
wet w  ziemniakach po ugotowaniu w ilości, wy­
starczającej dla człowieka.

Cdeowtedzi redakcji
(—) OWŁOSION\: Używa się pumeksu tam,

gdzie zarost jesf bardzo drobny i delikatny; postę­
puje się zaś w ten sposób, że po nsmydłe ńu danej 
partji skóry mydłem pernatrolowem na pi zeciąg 
2—10 minut, naciera się polem wilgotną jeszcze 
skórę przez 2—5 minut pumeksem, obsusza i nacie­
ra obojętnym kremem. Włosy stają się wtedy 
mniej odporne i nikłe.

CIEKAWY NR. 1.; Uważamy to za zupełnie nie­

prawdopodobne, oczywiście w sensie fizjologicz­
nym. Zabawy jednak wśród nieletnich o podobnym 
przebiegu sa zupełaie możliwe.

WDZIĘCZNY*CZYTELNIK: 1) Jest to nadmier­
na pobudliwość nerwowa, zlokalizawa-ia właśnie 
na odcinku serca. Cierpienie zupełnie dla życia nie­
groźne Co do leczenia — ustalić je musi w każ­
dym wypadku lekarz Wskazane zabiegi wodolecz­
nicze, spacery, lekka praca; Jeż di możliwe, wy­
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jazd nad merze. 2; Przyczyną  noK* d&ć również 
riadrtaerna nerwowość; nadto zLyt wysoką tempe­
ratura  w pokoju łub zbyt gorąca pościel 3) Odpe-
wigdzi udzielić może tylko analiza moczu.

ANITA: Trudno to ocenić na odległość. Naogół 
lyiko pozwolimy sobie zauważyć, że czasem dobre 
wyniki daje w takich wypadkach naświetlenie pro 
mieniami Roentgena.

CZYTELNICZKA NOWEGO DZIENNIKA Ł. P.
1) Wyrnaga zbadania przez neurologa. 1 rudno w 
Sprawach takich radzić, nie znając dokładnie sta­
nu zdrowia pacjenta 2) Może to  być właśn.e na­
stępstwem nadmiernej nerwowości. 3) Proszę jeść 
dużo owoców i jarzyn, kompotów, miodu; pić co­
dziennie wieczorem kwaśne mleko lub laktol. Ran­
ny masaż brzucha również doskonałe może mieć 
skutki. 4) 5) i 6) Bez zbadania i obejrzenia porada

nóemog-jiwa. 2) Bo każdem jedzenia trochę tzw.
zwierzęcego" usunie z pewnością te dole­

gliwości.
FAZA. 101, BERLIN: 1) Radzimy nacierać skó­

rę głowy codziennie spirytusem salicylowym, a 
przynajmniej raz  na tydzień intensywnie naświe­
tlać lampą kwarcową. 2) Zmywać twarz, a zwłasz­
cza nos, 2 do 3 razy dziennie wacikiem, zamacza­
nym w  aptecznej benzynie i zaraz potem pudro­
wać. 3) Medycyn- nie zna na to sposobu.

K. L. W ZAKOPANE: ln sty titu  specjalnego
niema w  tym celu; dokonuje tylko tego badania 
szereg pracowni, np. — o ile nam wiadomo — pra­
cownia znanego bakterjologa, dra Eisenberga.

PYZATA: Najskuteczniejszą metodą jest: dużo
ruchu w raz z odpowiednią djetą, tzn. jak najmniej 
Goszcza i pokarmów mącznych i sioiklch. Co ao

tw arzy — to masaż tw arzy niewielkie daje rasU - 
taty. Ogólne jednak zeszczuplenie odbija się rów­
nież na wyglądzie tw arzy korzystnie.

CZYTELNICZKA N. DZ. A. B.: Jedno i di Jgic 
nieszkodliwe.

AKADFMIK L.: Porada bez obejrzenia niemo • 
żliwa. Z opisu wnioskujemy jednaut, że nie wcho­
dzi tu w grę żadna choroba zaraźliwa. Kojteczne 
obejrzenie orze/ lekarza chorób skórnych

MALE DZIECKO BEZ MATKI: Pckarm  taki w 
pierwszych 3 lub 4 miesiąc ich “ycia jest sapełnie 
wystarczający. Wszystkich szczegółów obchodzę* 
nia się i żywienia niemowląt do vielzżeć ię można 
z szeregu popularnych podręczników, które zna­
leźć można w każdej księgarni. Spraw a ta  nie Jest 
aDsoiutnie dziedziczna; jest to tylko nieszczęśliwy 
zbieg okoliczności w  tych 2 wypadkach.

PRZEGLĄD SPORTOWY
M\i kolarstwo

§ Z kolarstwem w Polsce iesre źle. Na ten te«nat 
pisał przed kilku miesiącami jeszcze jeden z odwa­
żniejszych pubteystów w pewnem piśmie warsza­
w sk im  p. t. .^Rozlklad gnilny kolarstwa, sezon bez 
sukcesów, be® talentów i wodzów" w sposób na- 
stęjwjący:

„Nte potra®Hw wskazać spoitu bardziej pocjpa- 
tBtliTi. niż kolarstwo, a w  historii cyklfetyłd poilskiei 
tnano byłoby znaleźć czarniejszą od 1932 roku datę.

Na wtoSuę jeszcze wszystka zapowiadał--, nawrót 
■L lepszemu. Usżępu!ący zarząd przygotował plany 
męczów międzypaństwowych, opracował projekt 
poduśgalenia klasy torowvów, obtnySół racjonalny 
program sezonu-

S v  to  byty tyfko — mrzonki wiosenne.
Piękne projekty nie zowiały nigdy zreatoowaue 

W  JcateintKraadh związkowych zastąpiły je projektu 
jesacae piękniejsze, +ak wspaniałe, że czasem.— aż
■epffanydopodo brnę.

w w y  zarząd Związku, jcoła^sltaeso ołnecywał ta- 
rfe  rowery, werbunek tysięcy mtottoleży, marsz na 
podbit wsi, organizację szeregu kapitalnych hu 
ncez na toize 1 mosie z  Biesiem Dookoła poteki na 
w ele  i t. d.

Skończyło się na planach. DedegacC klubów kołai- 
etach wykazali raz jeszcze brak prymitywnego wy­
robienia społecznego przez wybór na prezesa ozło- 
iw#ckł najwy mowniejszeigo, a nie najozymiejseezo.

Sezon został zupełnie zmarnowany. „Świeża 
krew " okazała się lalsyflkŁiem, płynem małowar- 
ito§«owym, pozbawionym iiywemcfji tw órcze. ener­
gii i uuiódętuośd.

Z zapowiedzianych wielkich imprez torowych do­
szła do skutku tylko jedna (mecz Polska— Austria), 
a  i ta w -praktyce c kazała się małą i nędzną. Au­
striacy, posiadający u siebie jeden jedyny Betono­
w y tor kolarski (i to dopiero od półtora noku), wy­
grali mecz z Polską, chlubiącą się wieJkdemf trady­
cjami przedwojennych mistrzów]

Nie wypłynęła w tym dziale żadna nowa gwiaz­
da, nie dobrzał żaden talent Mistrzem torowym Pol 
sic, został zawodnik, który był dobry... przed czte­
rema laty. Kafka tygodni treningu uzdolnionego ko­
larza w ystarĄ rło , aby pokonać oałą elitę torow- 
ców polskich. — Żle ‘o świadczy o klasnę naszych 
sprinterów!

W kolarstwie stzosowem jest lepiej, jednak da­
leko nie tak, jakbyśmy sobie tego życzyli Z zapo­
wiedzianych ,,no\valiii“ nie odbyła się ani sztafeta 
Warszawa—Praga ani Bieg Dookoła Polski, Zor­
ganizowano jedynie Wyścig do Morza i zakończo­
no w Odymi skandalicznym akordem — Dochodem 
kolarskich nagusów!

Przez Gdymę maszerowało wówczas widmo upa 
dku sportu kolarskiego. Upadek ten jest nieuniknio­
ny, jeśli dotychczasowi judzie pozosrama u stera 
związku. Nie chcemy żadnych cudotwórców, żad­
nych genijutszy — chc cliłyśmy wreszcie zobaczyć 
w Związku grhjpe solidnych pracowników, którzy 
potrafią w imię dobra swego sportu zapomnieć 
ambicjach osobistych."

kcłii:caaij i jedyny ratunek:
„1) Odpisanie klubom nieściągalnych zaległości 

i uwolnienie stię od fikcji nieistniejących aktywów, 
hamujących normalny tok działalności finansowej 
związku.

2) Sprowadzenie zagranicznego tremera-amaitora, 
któremu zamiast wynagrodzenia finansowego zape 
wini się Sw&rez startów na twrze w  Warszawie, w 
łodzi : .noże w Krakowie. Między jednym a dru­
gim startem zawodnik ten może doskonale treno­
wać naszych orowvów.

3) Stworzyć narodową drużynę sprinterów z 10 
z.- wodników, startaJaicych co niedzielę w walkach 
punktowych.

4) Stworzyć reprezentacyjną ósemkę szosow­
ców.

5)) Przeprowadzić reorganizację mistrzostwa Pol 
ski na stzosie w ten sposób, iż prócz dotychczaso­
wego jednego 200 Mm. wyścigu na ozass odbędzie 
sio jeszcze wyścig 100 kim. ze startem  wspólnym, 
oraz wyścig w terenie górskim. Najlepsza fączna 
punktacja z tych trzech wyścigów wyłoni mistrza 
Polski na szosie.

6) Popi ar wić przestarzałe już przepisy * y  ścigo W e  
I uzgodnić z nowym res^i^nnAnean sędziowddim*

7) Starać się bezwzględnie o doprowadzenie do 
skutku w roku bieżącym Iii-go Biegu Dookoła Pol­
ski, który oę-izie najskuteczniejszym środkiem pro- 
pagandystycznym polskiego kolarstwa

Kfai Hamakkabi"

N areszcie zgoda w kolarstw ie
§ Girozny ferment jaki od dłuższego c u m  pano­

wał w waTsaawskiem k&arśbwie, a więc w najstar- 
Sizem Towanzysit wie kołarsklem WTC i w Polskim 
Zwtiaizkiu Towauiiysitw Koiaisfcoh. został już czę­
ściowo zażegnany. Mianowicie odbyło się walne

»»
§ Referat Kfar Hamakkabi przy Centrali Zw 

Makkaibd przystąpił do opracowania programu pra­
cy na dzień Lag b‘omer, który przewiduje akade­
mię imprezy i zbiórki na rzecz Kfai-Hamakkabi. — 
Onegdaj odbyła się konferencja Centrali Maktia- 
hi z przedstawicielem Dy rek to r jam K. K. L. w 
Jerozolimie^ która zatw ierdziła sprawozdanie 
przedstawicieli Makkabi o dotychczasowej pracy 
na rzecz Kfar Hamakkabi, poczem uchwalono sze­
reg nowych akcji, mających na csln zrealizowa­
nie dwuletniego planu Kfar Hamakkabi. P. E~ra- 
chi informował o obiadach Organizacji Sjomisty- 
cznej w Berlinie o Kfar- Hamakkabi i wskazał na 
rolę, jaką Makkabi winno odegrać na najłliższym  
kongresie K. K. L. w ramach Kongresu Sjom- 
stycznego. (—)

Obozy letn ie „Makkabi**
(—) Polski Zw. Makkabi projektuje w nadcho­

dzącym sezonie letnim szeroką akcję obozową. O- 
bóz centralny będzie zorganizowany w Horbanlti 
(Małopolska Wschodnia) w okresie od 25 czerwca 
do 15 sierpnia i obejmuje kursy przodowników i 
instruktorów  ćwiczeń cielesnych, specjalny kurs 
treningowy dla lekkoatletów i obóz wakacyjny 
w  f.

Oddzielnie zorganizowany będzie obóz kobiecy z 
podobneim kursami.

Ponadto uruchomione będą poraź pierwszy obo­
zy wędrowne: 1—15 lipca br. — obóz wodny (ka­
jakowy) na jeziorach Augustowskich. 15—31 lip­
ca — obóz górski dla mężczyzn w Gorganach i  Ta­
trach, od 20 do 31 lipca — obóz górski dla kobiet 
w  BesLiJacn i Pieninach.

zgrom uzeijK WTC, na którem nastąpiło Pogodzę
nie ostro zwalczających się obozów i znaleziono 
wyjście z  naipiętej dotychczas sytuacji. W wyirkii 
przeprowadzonych wyborów preeesem został p. 
WEoskawtez, który też został wybrany pies e w *  
Zwfetzflen Pol. Tow. Kojm: kwit. (kU.

Rozmaitości sportowe

Obecnie zamieszcza na łamach prasy sportowej 
Jeden z na^bardzie- zasłużonych i fachowych dzia 
łączy w kolarstwie- długoletni kapitan związkowy 
ZPTK o A! Choczner z Krakowa. następujące po 
słulaty sanacji polskiego kolarstwa, uważając je za

O chrU na p iłk a r z y  p r z e d  b r u ta ln o S efą  
i u s z k o d z e n ia m i

§ LIGA POLNOCNA FRANCUSKA wystąpiła o- 
srbno przeciwko brutalnej grze piłkarzy. Za każde 
przewinienie stosowane będą surowo kary. Ponad­
to ' liga wsipcfiiiti ana wystąpiła z ńPGjaitywą sensa­
cyjną, postanawia Lowiem, iż każdy gracz, który 
swą biwtataą grą spowoduje wjpaleK, będz.-e za­
wieszony tak długo, jak długo osoba poszkodowana 
ponosić będzie skutki jego brutalności.

§ STATYSTYKA USZKODZEŃ SPORTOWYCH, 
powzięta medawno uchwałą Rady Naukowej Wy 
chow. Fiz. (Komisja Lekarska) w sprawie zaprowa­
dzenia s ia ty  styki uszkodzeń sportowych, z doklad- 
nem opisyw aniem  każdego wypadku. zainteresowa- 
ła się żywo Liga Pol. Zw. Pilllki Nożneś. Wydział 
Gier i Dyscyphmj PZPN‘u rozważa obecnie sprawę 
zaprowadzenia w sporcie piłkarskim tego rodza:u 
statystyk*. Jest to pierwszy w Polsce państwowy 
Związek sportowy, który — w zrozumieniu intere 
su młodych sportowców — decyduję się na ząprn 
wadzenie rejestracji wypadków i uszkodzeń dozna 
nych na boisku. Należy przypuszczać że inne zw*ą 
zik: sportowe pójdą za przykładem piłkarzy.

Trzecie „M asarykowe Hry“
§ III. Masarykowe liry , jakie odbędą się w dniach 

od 3—5 czerwca b. i .  w Pradze, będą największą 
imprezą lekkoatletyczną w nadchodzącym sezonie-1

Zapowiedziany jest start wite-ju najJepsaych za­
wodników europejsk ich Czesi ogromną wagę x»rgy- 
fcladadą do ropt ezentacjj Polski, z którą — dołącza­
jąc iestzicze lekkoatletów Jugosławii — pragną shwo 
rzyć siną reprezentację słowiaaską w watce z 
przedstawicielami innych państw. Trzonem zespołu 
słowiańskiego będą nasi zawodnicy: Kusocińsk.,
WaJasiietwiozówna, Wajsówma, Pławczyk, Heliast 
i t  d.

Atrakcjami specjatoemi mają być: kula (Heliasiz, 
Douda, HirschfeJd i Sievert) oraz bieir długie, w 
któryoh Kusocjński mą się spotkać z Finn Mm Vir- 
tanem, Loukola i lso Hopo-

Zatpewniony > st udzóał czołowych 7 awodników 
Francji, Niemiec Daujl, Norwegii. Holandji i Belgii- 
Wtchcdzą ponadto w grę zawodnicy: Szwecji, YzN* . 
carił, Ausbnjż, TaroF, Italii, Wegier 1 Ciecdl-
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! Dwie wielkie manifestacje
anty niemieckie w Londynie

EGZEKUTYWA ŚWIATOWEGO ZWIĄZKU 
m a k k a b i w BerWjie, przeniosła swoje biura,, wo­
bec naprężonej sytuacja poiłtyczmej w Niemoaeoh ! 
'łTOgaego stosunku do Żydów. — do Londynu. No 
.we prezyć uui \Vciivorbainb: s-TasoNwą: prezes botio- 
rcwy lord Alo.'Ci;ct • proz.as jtr. iJpewfcr. wiceprezes 
dr. Henna;',-n. sekretarz d. .laLuncwćcz.

BIEG KOLARSKI D • . .0 L \  NIEMIEC został o i 
wo’£,r>.

WITTMAN, czołowy żydc-wek t ta b N a  obecn.e- 
.we Leg-jć WŁ rscawf.kie■ .Uniósł w» &kie<iij<„. sukcesy 
"zwyciężając Bawo-ro wskiego Eifer > a-na ; Kóuzla.

HOKEIŚCI AMERYKI pokona’; znowri> Kanadyjczy­
ków w Paryżu., ale tyljio neznaciznie 3:2.

PO L . ZW. NARCIARSKI sprowadza do Zakopane 
go trenera zjazdowca z Austrii Wolfganga, który 
od 8 om- trenować będzie polskich narciarzy w 
ujeździ e i slalomie-

2.5 MTR W  SKOKU WZWYŻ osiągają mmnzyji 
szeiz-Pi' Matussi, a więc grubo- ponad rekord ŚW i 
Itewj, wynoszący tylko (!) 2-04 mr- Naturalnie są 
to rekordy hieoficSa&e.

Przeć decyzja Paryża
Paryż. 2. 4. PAT. Jak informuje prasa w dniu Ju- 

*r®eiSzym, w godŁmach rannycli odbędzie się poste 
dLerde rządu francuskiego, na którera mają zapaSó 
decyzje w sprawie stanowiska Francji w  stosunku  
do projektu paktu czterech mocarstw.

Żyw iołowa dem onstracja przeciw  
komunistom w Dublinie

Dublin. 2. 4. PAT. Forinane oblężenie głównej 
towate,ry kornuiuiistycnnej przez grupę liudności diubliń 
skiej zakończyło się jej zdobyciem i zdemolowaniem 
oraiz ucitczką menerć w koiWe*tycznych pod osło- 
-ią policw’. Jakikolwiek alkcj'4 ia r a potkała na zdecy­
dowane jjuzeaiwdizjalainiie władiz administracyjnych, 
to jednał: policja oka.zata się bezsilna wO'bec nieoeze 
kiwanego ataku zorganizowanego tłumu na siedzibę 
katoumiisityceną. 33 osób odTtiosłc cięższe i lżejsze o 
Obrażenia. Lokal został spalony a czerwone sztanda­
ry  i lilteraitura komunistyczna zr isiziczone.
, TYROLCZYCY NIE ZOSTAJĄ W TYLF-

W iedeń. 2. 4. PAT. Za przykładam Niemiec 
wszczęto dziś jak do-nosi „Netto Freie Presse", tak­
że i w Innsbrucku agitację za bojkotom sklepów 
żydowskich. Na sklepach żydowskich nalepiono 
napisy  „Niemcy! Nie kupujcie a Żydów!" Pozatem 
na ulicach kolportowano ulotki antysemickie.

Co dzień niesieit 
Bec-Gfr^cn w y e e b a ł  do Folsk'

Jerozolim a (ŻA T) Z nany  działacz robo tn i­
czy B en-G urion w y jechał do Polski. P. Ben- 
G urion zwiedzi też inne k ra je  w schoduio-eu- 
JropejsR ie Podróż p. B en-G uriona  zostaje w 
zw iązku z akcją  propagandową podjętą przez 
łbóz robotniczy w sjonizmie.

WIELKANOCNE EERJŁ W SZKOLa CH
Fe.rje wielkanocne tegoroczne będą znacznie skró 

pone, a to w przystosowań a do nowych zarządzeń 
b trwaniu roku szkolnego. Ferie wielkanocne ro/po 
ozną silę V szkołach 12 kwj-.tn-a i trwać będą włą 
.znie do 18 kwietoia- Nauka zostanie podjętą 19-go 
twietnia.

SADOWY EPILOG ZATARGU O TkKSĘ  
POGRZEBOM A

Pisaliśmy niedawno- że "odzuna Kamienie w y .-b 
W Walnie zaskarżyła przed pokcją czterech człon 
ków ■ komitetu pogrzebowegr gminy żydowskiej ’* 
Wilnie o wymuszenie 4200 z!, n? rzecz gminy ży­
dowskiej, giroźąc me-wydaniem pozwolenia na pa 
grzebaie zwłok icb o.ca.

Władze sądowe pierwsze instancji postanowił? 
sprawę umorzyć.

Pełnomocnik rodziny Karrtiemewów odwołał s ; 
cd tej decyzji do sauu ap? acy mego Prokuratura 
sadu apelacyjnego po rozpal izer-.u całokształtu spr^ 
wy postanowiła decyzję o Hmorzenie sprawy ucr.' 
»:ć 1 sprawie te ; nadać dalszy bieg.

ZAMACH SAMOBÓJCZA UCZNIA W KLASIE
Tragedua młodego chłopca rozegrała się w gma 

chu V- gimnazjum państwowego we l.wowiie. Okob 
giodiziny 10 w VI. klasie uczeń Zenon Żaczkiewicz 
syn dyrektora szkoły powszechne; w Podborcac1 
pod Lwowctp, usiłował pozbawić się życia. Przy 
czyna tragicznego k.roku student! pyły złe noty 
trze.’!1 przedmiotów. Strzał r.wolweiowy w gim 
naizjum wywołał zrozum,ałe wrażenie Żaczklewjt- 
zranił się s,ie w prawy obojczyk. Kuła wyszła n: 
^.-yJot. Stan rannego jest eroźny

Loadya. 2. 4. PAT. Wczoraj ł dzisiaj odbywały 
się _w Londynie manifestacje antynicariiccfcie- Wbzo 
rai w  dzidicy,żydówsUe j o-ibył się wielki; wiec z 
udiz/iałen: 5.000 osób. na którym wygłoszono sze e i  
ostrych przemówień protestacyjnych przeciw pnze 
śladowaniom Żydów w Niemczech. Uchwalono nastę 
pole stosowne rezomciie, któie beoą doręczone am 
basadizie niern cokiej.

Dzisiaj popołudniu odbył s ę  peeshód ze sztandaru 
md i transparentami przez ulice miasta, zorganizo 
wany prizez komunistów7 i nięząidżnycb socjalistów. 
Poclhód ten uoał się do Hydeparku, gdzie odbyła się 
wieitka demonstracja. W czasie teti demonstracji 
mówcy wypowiadali rię przeciwko Hitlerowi i tego 
rzadon,. W demonsitrac.i Lrało udział przeazto 
10.000 osób.

Ruch boikotow y w A nglii
Londyn, 2. 4. ŻAT. Podkreślając olbrzymie 

oburzenie żydostwa angielskiego, uspraw iedli­
wiające wrogie dem onstracje przeciwko Niem 
com. „Jew isn Chronicie" występuje jednak 
przeciwko hasłu bojkotowemu. Równocześnie 
„Jew ish Chronicie" donosi o rosnącym wciąż 
ruchu bojkotowym w całym kraju. Z kół ku ­
pieckich wysuwane są wnioski, aby akcję boj­
kotową ująć w karby organizacyjne, przy- 
czem kierownictwo pi oponują powierzyć R a­
dzie gmin żydowskich.

* • 0
Londyn. 2. 4. (LI Światowy związek walki z 

t antysemityzmem ogłasza, że o ile rząd niemiecki 
wznowi we środę akede bojkotową, proklamo­
wany zostanie oows^eohii.y bojkot Niemiec.

* • *
Johanneiburs. 2. 4. PAT. W, elkie firmy żydo- 

w«4'< e pc ludni owej Afryki rozpoczęły bojkot towa- 
irótt n^etnieckiich. jako odp iw-cdi na akcję amty-remi 
oką w Niemczec h.

Zydostwo Palestyny do - Hitlera
Jerozolima. 2. 4. ŻAT. Egzekutywa Siouistyczna 

i i Waad Leumi wystosoway wspólną depeszę wprost 
do kanclerza Hitlera Depesza wskazuje, że dotąd 
toikot antynlemleckl. stosowany przez żydostwo 
Palestyny, miał charakter tylko odruchowej akcji 
jednostek. Bojkot imoże być wstrzymany, o ile rząd jj 
niemiecki zaniecha metod terom  1 akcji bojkotowej ; 
wobec Żydów niemieckich. Również konsul nietnie- / 
cki w Jerozolimie zwiócił się do iswego rządu z 
pizedstaweniem stanowiska, jakie żydostwo pale­
styńskie zajęło wobec zajść w Niemczech.

„Temps*4 o żydożerczej akcji 
hitlerowców

P°ryż (ŻAT) W artykule p. t. „Rzesza Nie 
m ieka wypowiada oficjalnie wojnę żydom ", 
zwykJe powściągliwy „Temps" ubolewa, że 
zam iast powstrzymać bandy swych poplecz­
ników po próbach niew ątpliw ie dokonanych 
ekscesów, H itler poaburza otwarcie przeciwko 
Żydom.

„Temps' zapytuje, dlaczego H itler tylko Ży­
dów czyni odpowiedzialnymi za spraw ozda- 
n-i, Nlóre się ukazały zagran:cą. zam ian  zło­
żyć to na karb przeciwników politycznych 
np. „Stahlhelm u".

„ Brud, jakim Niemcy nasiąkły**..
Nowy Jork  2. 4. ŻAT. W  artykule wstęp- ! 

n j m p. n. „Szersza kw estja" pisze „New-York 
T i m e s ż e  nacjonaliści niemieccy zmuszają 
świat, aby widział coś więcej, J.iż tylko kwe- j 
sbe żK ow ską w Nknic -̂c-c-h Me-ody i mani­
festy hitlerowców wykraczają poza granice 
ciasnej nienawiści iasowej i w yłaniają kw e­
stie postawo* t- dla k.dzkośc; cywilizacji- 
W ypadki posunęły się już znacznie dalej i nie 
ograniczają się tylko dc ataku na jedną rasę 
lub religję, Cały program  represyj przybiera j 
formy okrucieństwa. k^óre sa wproś1 nie j 
prawdopodobne Rząd niemiecki musi zrozu-
m'e< iż n-t tnoże zm usić obyw ateli innvch* •** krajów  do zachowania m ilczenia w obliczu j

takich falitów pogwałcenia ideałów państwa 
nowoczesnego. Cała ta  praw a wydaje się. być 
tak dalece anachronizm em, że wszyscy przy­
jaciele narodu niemieckiego wierzą, iż znaj­
dzie się droga na którą Niemcy wkroczą aby 
uwolnić się z brudu, jakim  Niemcy nasiąkły 
pod rządam i Hitlera.

Teodor Wolff osiedhł się  
w Zurychu

Genewa (ŻAT) B. naczelny redaktor „Berli- 
ner Tageblatt" Teodor W o lff , znajduje się 
wśród uchodźców, którzy osiedlili się ostatnio 
w Zurychu.

Do Szw ajcarji przybyw ają codziennie nowi 
uchodźcy żydowscy z Niemiec, przeważnie ze 
sfer inteligencji, którzy osiedlają się przeważ­
nie w Bazylei i Zurychu.

T ak ie  w Chile protesty
Nowy Jork. 2. 4. (R) W Santiago de Ch.le odby­

ła się wielka demonstracja Żydów aa znak pro­
testu przeciw hecy antyżydowskiej w Niemczech. 
Uchwalono zwrócić się telegraficznie do Ligi Na­
rodów z protestem przeciw uciskowi żydostwa 
niemieckiego. Rezolucja wypowiada się za bojko­
tem towarów niemieckich nż <io czisu ustania 
prześlad>wań Żydów w Niemezjcn, oraz za zer­
waniem wszelkich stosunków z L-eon  ̂ menu in­
stytucjami finansowemi.

—-—ofto ——-

leszczu jeden adwoHaf4yu zamardowany 
przez zbirów Hitlera

Londyn. 2. 4. ŻAT. Jak dotosi {Reuter, w poo m 
z szpitali berlińskich zunatł znany (adwokat Żyd 
Herbeit Joachim w następstwie tortur, lakbn pooua 
ny został w kwaterze szturmowców. Dr. Jfv*cbim 
występował często jako obrońca członków cocjab- 
słycznego Relchsbaunum. ŻAT dowiaduje się, że  
brat zamordowanego lekarz dr. Frirz Jo actaim w  
stal porwaiy przez szturmowców ! miejsce Ś0E° 
pobytu Jesi nieznane.

Rok więzienia za „szkalowanie** 
bojówkarzy

Berlin. 2. 4. PAT. Sąd ooraźny w Frankfurcie 
nad Menem skazai na 1 rok więzienia kupca wąmo 
wego Lobensteina za rozpowszecfmianle pogłoski, 
że w Wormacji narodowi socjaliści powiesili Jedne 
go Żyda, Według zeznań świadków — jak donosi Blu 
ro Conti — wspomniany Żyd po are .̂ziowaniu K<* 
popełnił samobójstwo przez powieszenie się.

Masowe aresztowania
Berlin. 2. 4. PAT. Kierownik kliniki uniwersyte­

ckiej w Bctin prof. Kantarowiicz został dizisiaj are 
szitoway. Powody tego zanząlzpna nile są znane.

Berlin. 2. 4. Jak donoszą z Brunszwifa, pnzyby 
ty tam z Bonn rektor wyż&ze, szikoay teclhnioznei 
p;of. Gassner zostaJ na diworcu aręszitowany. Po­
wód aresztowania nie jęsf zrany.

BeHin. 2. 4. PAT. W Bremie utworzono nowy 3 

bóz konoęntracyijny. gdzie umieszczono w ostatnich 
dniach około 100 więźniów, rekirutnjących się 7. p j-  
śród socinl-demókTa.tów i k nui.stów.

ŻYDÓW NIE WYPUSZCZA S3E Z NIEMIEC!
Wiedeń. 2. 4. PAT. „Wiener Allg, Ztg." donosi, 

że pociąg z Passaw y nadszedł wcz iraj przedpołu­
dniem do Wiednia prawie zupełnie pusty i ze zna- 
cznem opóźnieniem. W Passawie rozkazała policja 
niemiecka wysiąść wszystkim podróżnym- Żydom. 
Podróżnych tych be?, wzglęau n--. posiadane n.emie 
ckie i austrjackie paszporty zatrzy nano w P»«—« 
wie, nie pozwalając im dalej jechać.

Berlin. 2. 4. PAT. Minister spraw we.vm-Łri- 
nych Rzeszy wydał rozporządzenie, wpzawadzają­
ce dla obywateli Rzeszy niemieckiej przymus po­
siadania wiz przy wyjeżdzie z kraju. Zarządzeń e 
wchodzi w życie od 4 kwietnia.

* •
Berlin. 2. 4. PAT. Giełd3 berlińska została w so­

botę zamknięta kordonem szturmowców. U wej­
ścia wchodzących poddawano szczegółowemu ba­
daniu, dopytując się pi zedewszystkiein o wyzna­
nie. Żydów na posiedzenie giełdy nie wpuszczano.
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„Kurjer" udziela nam lekcji 
m oralności •••

„II. Kurjer Codzienny", którego rozmaite eska­
pady mieliśmy ostatnio parę razy sposobność mi­
mochodem naświetlić, bierze na nas „odwet“. Oto 
w numerze sobotnim naszego pisma znalazł „Ku- 
: jer“ na ostatniej stronie ogłoszenie tygodnika ber- 
. .skiego „Die Literarische Welt“, z czego wycią- 

i wniosek, iż z „koordynacją haseł, ideałów i... 
e. eszeni‘‘ jest u nas jakoś krucho... Na ostatniej 
stronie dajemy ogłoszenie niemieckiego tygodni­
ka, a na pierwszej — wiadomości i apele w spra­
wie antyniemieckiej akcji bojkotowej... Ładne z 
nas ananasyl 

Pozostawiając na boku kwalifikacje ,K urjera“ 
do udzielania bliźnim nauk moralnych, stwierdza­
my dwie rzeczy: Popierwsze — „Die Literarische 
Welt" jest pismem literackiem lewicowein, wyda- 
wanem i redagowanem przez wybitnego literata 
Willy Haasa, Żyda. Powtóre — ogłoszenie było 
grzecznościowe, t. zn. że nie otrzymaliśmy i nie 
otrzymamy za nie ani grosza. Ogłoszenia takie za­
mieszczają ideowe pisma bezpłatnie na rzecz orga­
nów bratnich, lub też takich pism, których tenden­
cja ogólna im odpowiada. Ten sam charakter grze­
cznościowy miały zamieszczane przez .ias nieraz 
ogłoszenia — pomijając naturalnie wydawnictwa 
i  czasopisma żydowskie — takich pisn , juk „Das 
Tagebnch", warszawska „Epoka“ itp. Wszystkie te 
ogłoszenia były przez nas drukowane zupełnie bez­
interesownie.

Tak wygląda popełniana przez nas zdrada na­
szych haseł — w imię... kieszeni!

W dalszym ciągu swej napaści ja  nas podaje 
„K urjer“, iż — „jak go o tem właśnie z Berlina 
poinformowano" — „Die Literarische Welt“ prze­
szła do obozu prasy  hitlerowskiej. Wiadomości tej 
nie możemy sprawdzić, gdyż ostatniego numeru 
„Die Lit. Welt‘‘ dotąd nie otrzymaliśmy. O ileby 
jeanai* istotnie tak było — a wobec straszliwego 
teroru w Niemczech jest to niestety zupełnie mo­
żliwe — nie moglibyśmy obecnie, rzecz jasna, za­
lecać abonowauia takiego organu.

 ogo -
— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek 13, ul. 

Retoryka 1, Lubicz 7, Stradom 6, Karmelicka 9, 
i w Podgórzu ul. Brodzińskiego 1.

— DZIŚ ZBIÓRKA ULICZNA NA BEJT LE­
CHEM. Sto w. Bejt Lechem, które na święto Pesach 
rozdziela bezpłatnie między biedną 'udność żydow­
ską mace, tłuszcz i inne artykubf spożywcze, stoi 
obecnie wobec bardzo trudnego zadania. Wskutek 
wzmagającego się kryzysu, zgłoszenia o poparcie 
na święta bardzo znacznie wzrosły, a fundusze 
Stowarzyszenia są bardzo szczupłe, *ak, że tylko 
pomyślny wyuik zbiórki umożliwiłby udzielenie 
pomocy tym, którzy jej tak bardzo potrzebują. Wo­
bec lego publiczność żydowska niezawodnie nie 
posknpi swych datków w dzisiejszym dniu zbiórki.

— SJOŃSKI KLUB „COFIM" W KRAKOWIE. 
Dziś w poniedziałek o g. S‘30 w. zwyczijne zebra- 
i.ie członków, na' klórcni prezes Egzekutywy Or­
ganizacji Sjon. tow. Mgr. Salpcter oraz sekr. Org. 
tow. łlofstutter referować będą o obemej sytua­
cji w Palestynie. Sala Żyd. Domu Akad. Wstęp tyl­
ko dla członków

— ZE ZJEDNOCZENIA KOBIET ŻYD WIZO. 
(Florjańsku 28). Posiedzenie Wydziału dziś w po­
niedziałek o g. 5‘30 popoł.

— „PRZYSZŁOŚĆ- 11EATID" Pługa chalucowa:
7- dniem dzisiejszym odbywają się kursu języka 
hebrajskiego codziennie od godz. 7—8 wiecz Od 
godz. S-ej wiecz. D Og a d a n k i .

— WYSTĘPY PAWŁA BARATOWA W KRA­
KOWSKIM TEATRZE ŻYDOWSKIM. Dziś w 
poniedziałek o godz. 8-15 wystawi po-az ostatni ze­
spół sztukę „Dawid Golder" z P aw łen  3aratow em  
•w przepięknej kreacji bohatera sztuki. Ceny miejsc 
najniższe od -19 gr. — 2 zł.

— Z TEATRU IM. .1. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj 
powtórzenie romantycznej operety Lehara „Krai­
na uśmieebo" w premjerowej obsadzie. Ju tro  o-

Pierwszy start ligowy
Debjui benjaminka z mistrzem

CR.4COVIA- PODGÓRZE 3:0 (2:0)
Po pięknych zwy jęstw ac1; Cracovl: i niespodzie­

wanych klęskach Podgórza z A-klasowcami w osta­
tnich zawodach trenkigowyc1: spodziewano się wy- 
sokocyfroweso i gładkiego liurriu mistrza ligowe­
go nad św.wżo upierzonym betćammkiem polskiej 
ekstraklasy pikarski-:. Tymizasem niestety mimo 
wiz,moonien>'a swego zespołu bombardierem Kossa­
kiem i „Wiślr.k em" Kisić' ó.-.kim tegoroczny debiut 
króla ligowego wypadł bardzo blado, zaś pomimo 
kieski sirosunl-owo lepiej *Pisa!' się Podigórzanle. 
WogóJe caiy poziom zawodów był bardzo niski, co 
tłumaczyć można rozpoczęciem sezonu, silnym wia 
trem, kiepską piłką, o az zbyt w'elką różnicą klasy 
przeciwmków. Wiadomo bowiem, że cłaby partner 
obniża znacznie poziom i styi gry. Ale la argumen­
tacja popularna szwsnkuje cokolwiek pod przyzma 
tem fachowym. Ob'e bowiem strony cierpiały z po 
wodu piłiici, wiatru i pierwszego startu, natomiast 
ku zdziwieniu i rozczarowań,a rowszechnemu wła­
śnie sfabszv partner odkął j.ę szybciej z chaosu, stał 
się zespołowo i pod względem f.zjognomjł wyrazist 
szy. N.'e znaczy to że Cracov.a była gorszą i słab­
szą, ale — prawdę mówiąc-- 'ak na mistrza ligi by­
ło jej zwycięstwo ni eprzekooywują;e, a styl sukc-e 
su osiągniętego był moono . roblematyczny Jakże 
zupełnie innym był obraz i oziom . klasa gry ze 
szłotygodn o.-ych ligowców Wisły i Garbarni. 
Czy tylko wałka punktowa i wyjątkowe przyczyny 
spe wodowahr to roz< zaiowanjp?

Kilkakro." e wskazaliśmy ob.ektywnie i fachowo 
jeszcze ubiegłego roku — n'e zwracam© uwagi na 
krzyazteace ' bezpodstawne amse do naszego spra­
wozdawcy ze strony laików — na Irak  środkowe­
go napastnik:, i środkowego ? omocnika w drużynie 
cLafoczęrwonych i oowodzilkśmy. że te zasadnicze 
mankamęi.T w kregosłlupie Oracovil uniemożliwia­
ją jej odzyskam© tradycyjnego stylu i klasycznej me 
!ody gry- Niema to nic wspólnego ze zdobyciem 
mistnzosiwa. uzyskiwaniem bramek i punktów. 
Także i z Podgórzem Cracov'a wygrała 3:0, a więc 
przecież bec. jastazeżefi, a uimo to napewno nawet 
najbliższy : rajwiększy sym.-atyk Cracóvii nie był 
tym triumfem obudowany i rczemocj-onowany. Zda­
niem nasizem, anii Maiczyk ani Kossok n:e s3 i ni..; 
mogą być kerownikamd napadu, ani też Mysłak 
środkowym pomocnikiem, choć każdy z nich .est

doskonały na dawnych swoich pozycjach. I dopóki 
Cracovi< nic posiądzie tych motorów ofenzywy 
strategicznej, dopóty ej klasa s.ę nie poprawi.

Przebieg gry nie by! nadzwyczajny. Zaraz z PO 
czątiku wykorzystuj!: Cracov a wiatr za sobą, bierze 
siline tempo, zdobywa silną przewagę nad oszoło 
mionym nowicjuszem ligowym i po 2 rogach KibiA 
sikdego uzyskuje 2 ora mik (pierwsza samobó:cza do- 
b ego zresztą bramkarza Koezwairy, druga z tffiwiKł 
ce]<ntj Kossok a) Mimo to f zycznie silny Podgórze 
oswaja się powoli , staje się równorzędnym Prze­
ciwnikiem, zespołowo na we: lepszym, tembardgjel- 
że kontiuizjonowany Mysiaik schodzi z boiska i go­
spodarze grają chaotycznie w 10-tkę do przerwy.

Po pauzie nas,ąipl!y d a isz : przestawienia i chaos 
się wzmaga w szeregach Oacoyli. Zoaje się nawet, 
że Podgórze zdoła przy pewnej przewadze osłabić 
wyniik. Ale beni,nmiin.ek jest tylko ambitny, silny ale 
efektywnie bezpłodny, a zatem riegrozny. W ostat 
,'jim kwadrans e znowu siJna ofenzywa indywidual- 
na Cracoyli i w 30 m. Malotyk po !Ogu zdobywa 
trzecia bramkę. Kossok moco obstawiony i pilnowa 
nv, peszony przez ga-ene. nie mógł wykazać swych 
umiei.ętności.

Sędziował p. Schneider. (bl)
Król. Huta: Puch—Garbarnia 6:0.

MISTRZOSTW \  A-K1 ASY KZOPN—u.
L„roua —Lc, (; 2:2
Grzegórzecki—Olsza 1:0.

WISŁA—KS 06 MYSŁOWICE 3:2 (2:0)
Zawody towarzyskie Wisły z drużyną śląską odby 

ły się w bardzo cieżkicn warunkach bo podczas 
silnego nieprzylemnego mroźnego wiatru, co spow > 
dowal o bardzo słaba grę Czerwoni prowadza: 
już do przerwy 2.0 : w II. polew ę nawet 3:0, a i : 
po pauzie z wiatrem goście nadjobiji stratę j go­
spodarze tytko nieznaczne zdołali uzyskać zwyci? 
stwo. Odznaczyli się szczególnie Airtur i Kotlarczyk. 
Sędzia p. Gauda.

SZTAFETY PŁYWACKIE EKSu tKatowlce)
uzyskały na wczorajszych zawodach pływackich 
w YMCA w Krakowie (z k órych sprawodania ze  
względów zasadniczych nie da.iemj) dwa nowe re ­
kordy poi ssie, a to w biegu 4M00 mtr. w czasie 
4:38.8 mlu. I 5x50 mtr. w czasie 2:32.2 mli>. Bocheń 
siki wygrał 100 mar. w 1:04 min

statnia nowość repertuaru krakowskiej sceny, nie­
zwykle wesołej lekkiej komedji Guido Cantini‘ego 
„Bziczek".

„DZIEWCZĘTA W MUNDURKACH- sztuka 
Chrysty Winsloe, zostanie odegrana w środę i pią­
tek.

— „TAK — A NIE INACZEJ" współczesna leo- 
medja Marjusza Moszyńskiego, będzie praprem jerą 
krakowskiej sceny w sobotę bieżącego tygodnia.

— KOGO 1 ZA CO? Policja aresztowała: W a­
cława Adolfa (lat 18) piaktykanta b r o n ą  vnicze- 
go, zam. H ;tm ańika, jako podejrzjnego o kradzież 
srebra na szkodę swego pracodawcy Józefa Hara- 
na zam. Dąbrowskiego 4. Salomona Baruehowicza, 
zam. Pawia 22, za kradzież dwóch pł uzczy urzę­
dniczce pocztowej Katarzynie Stańczyk z gmachu 
Gł. Poczty. Płaszcze odebrano i zwrócono poszko­
dowanej. Muraszko Reginę (lat 24), zam. Zwierzy­
niecka 6, za kradzież 30 zł. na szkodę Stanisława 
Lipskiego zam. Rękawaa 37.

— KRADZIEŻE. Piecbowicz Julja zam. Zdrowa 
24, zgłosiła do policji, że skradziono jej z miesz­
kania 80 zł. i biżulerję łącznej wartości '250 zł. Za­
staw mak Stanisław, zam. w Gdowie pow. Myśle­
nice, zgłosił, że w czasie postoju ia  ilicy Bocheń 
skiej skradziono mu z wozu płaehtę nieprzemakal­
ną wartości 150 zł. Spraw7ca niosą :y płtchtę na w i­
dok patrolującego posterunkowego porzucił ją 1 
zbiegł — płachtę zwrócono poszl.oJo .vanemu. Mro­
wieć P iolr (lat 24), zam. Mogilska ">5, zgłosił, że 
skradziono inu z niezamkniętej st.ijoi ibranie i bie­
liznę wartości 100 zł. Albrecht Józ;f szofer znm 
aKtowice Sienkiewicza 19, zgłosił, ze skradziono 
mu z auta na ul. Stolarskiej paczkę cykorji wart. 
3z zł Wdgosz Stefanja zam. Kr. Jadwigi 40, zgło­
siła, że nieznana kobieta zgodziła ją do służby na 
ul. Lubelskiej, zaprowadziła ją na Tl. Mostową, 
posłała ją do apteki po aspirynę a w międzyczasie 
oddaliła się z jej koszem z garderobą w łrt. 200 zł. 
w niewiadomym kierunku.

DYWANY, CERATY, LINOLEUM 
A. MJSSBAUM DIETLA 45

BOMBY w  LOKALU SZTDRMÓWKI.
Berlin. 2. 4. (Sch.) Do lokalu oddziału szturmo­

wego partji hitlerowskiej na przedmieściu Barm- 
beck w Hamburgu rzucili wczoraj wieczór niezna­
ni sprawcy dwie bomby, z których jedna eksplo­
dowała i zniszczyła całe wnętrza iokąiu. Trzęęią 
bombę znaleziono porzucona przed lokalem. Ofiar 
w ludziach niema.

GDAŃSK NIE WPUSZCZA GOEBBELSA?
Gdausk. 2. 4. PAT Według obiegających pogfo 

sek w nadchodzą© ym tygodni. miiaJ przybyć do 
Gdańska minister Rzeszy dr Goebbels w celu wy 
głoszenia mowy na zebraniu publicznem. Senat Pc 
dobno odmówił zezwolenia na to zebrań;e i przy 
fezd Goebbelsa został jakoby odwołany. W koła.: 
hitilerowstóch pannie z tego po^odiu wielkie nieza­
dowolenie.

KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI
Poniedziałek 3 45 wiecz.: „Dawid Golder" (cen? 

najniższe).
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO

Poniedziałek 8 wiecz.: ..Kraina uśmiechu".
Wtorek o g 3-ej w.: „Bziczek"

REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH
ADRIA: „Kinomanjak" (H arry Lloyd).
ATLANTIC: „Biate szaleństwo" (Lem Rielen-

stal) i „Kawalerowie dzikiego zaeio lu" (Victor 
Mac Leglen).

APOLLO: „Mcja żona awanturnica*.
BAGATELA- „Drewniane krzyże" i „Sprawa 

Gorgonowej" (po wyjaśnieniu, dozwolona przez 
Władze).

DOM ŻOŁNIERZA: „Białe cienie**.
PROMIEŃ: „Kongres tańczy".
SŁOŃCE: ..Wszystko dla dziewczyny**.
UCIECHA: „Pieśń życia ' (A. Carr, S. Maritza).
WANDA: „Luana" (Dolores del Rio).
SZTUKA ,‘A rjana" (Elżbieta Bergaer).
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